
Czombe stracił kontrę-ę
nad swymi wojs> arrr ?

.Zacięte walki

między silami ONZ

a żandarmerią katangijską

li® notowane od 100 lat

mrozy w Szwajcarii

Według ostatnich doniesień

sytuacja w stolicy Katan­
gi, Elisabethyille jest niejas­
na. Agencja Reutera pisj.e,
iż w buszu otaczającym mia­
sto trwa zacięta strzelanina
z karabinów maszynowych i

moździerzy. Według relacji
osób przybywających do Ro­
dezji ostra strzelanina między
siłami ONZ i żandarmerią
Czombego trwa również w

pobliżu zakładów przemysło­
wych „Union Miniere” i drogi
do Jadotville.

Wczoraj wojska ONZ zdo­
były kwaterę główną żandar­
merii Czombego w Karania
na przedmieściach Elisabeth-
Yille.

Z doniesień pochodzących
z kół ONZ wynika, iż Czombe
kilkakrotnie rozkazał dowód­
cy wojsk katangijskich, gen.
Norbertowi Moke wstrzyma­
nie ognia. Rozkazy te nie zo­
stały jednak wykonane z cze­
go w-yciągnięto wniosek, iż
Czombe stracił kontrolę nad
swymi wojskami.

'

Przedstawicielstwo ONZ w

Leopold ville ogłosiło ubiegłej
nocy komunikat stwierdzają­
cy, iż Czombe nie zgodził się
na podpisanie rozejmu z si­
łami ONZ bez zgody swych
ministrów, których większość
jest od kilku dni nieobecna w

Elisabethville.
Warto przypomnieć, iż wy­

miana ognia w- Elisabethvilie

prowadzona jest już od czte­
rech dni.

Rzecznik ONZ poinformo­
wał również, iż dowództwo sil
ONZ otrzymało rozkaz „pod­
jęcia wszelkiej niezbędnej ak­
cji dla samoobrony i przywró­
cenia porządku”. Cywilny per­
sonel ONZ otrzymał polecenie
natychmiastowego opuszcze­
nia Elisabethyille.

W kolach ONZ — pisze hiowo-

jorski korespondent PAP red. B .

Chyliński — uważa się, że rozpo­
częcie przez Czombego akcji
zbrojnej przeciwko ONZ spowo­
dowane jest obawą wzmocnienia

się sił ONZ w wyniku zwrócenia

się U Thanta do wielu krajów o

pomoc. Obecnie — twierdzi się w

ONZ — gdy oddziały ONZ w Kon­
gu nie posiadają lotnictwa i in­
nego rodzaju bardziej skutecznej
broni, Czombe będzie mógł
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Delegacja ZSP.R

uzys-

z P. Popowiczem
udała się na Kubę

TU-114"

\A/ nocy z piątku na sobotę
''

opuściła Moskwę udając
się do Hawany delegacja ra­
dziecka, która weżm'e udział
W uroczystościach jakie odbę­
dą się w stolicy Kuby w

związku z czwartą rocznicą
proklamowania Republiki ku­
bańskiej. W skład delegacji
wchodzi radziecki pilot-kas-
monauta, Paweł Popowicz. Na
czele delegacji stoi wiceprezes

. Akademii Nauk ZSRR P. Fie-

dosiejew.
Zastępca dyrektora naczelnego

Radzieckiego Towarzystwa Lotni­
czego „Aeroriot”, w. B.aszchinow

oświadczył w Hawanie, że wszys­
tkie przygotowania do otwarcia

bezpośredniej linii powietrznej
Hawana — Moskwa zostały zakoń­
czone. Tę najdłuższą linię lotniczą
na święcie obsługiwać będzie p
najpotężniejszych maszyn po­
wietrznych „TU-114”. Będą one

pokonywały trasę bez lądtlwani.t

utro Kraków będzie pod
wpływem pod wyższone-

■ ciśnienia. Zachmu-
arzenie umiarkowane,
^przejściowo duże z

"□drobnymi opadami snie-
u. Wiatr poludniowo-
'schcdni przechodzący

na zachodni 3—6 m'sek.

Temperatura dniem ok.
minus 9, nocą ok. minus
15 st. C.

kać zawieszenie broni na lep­
szych warunkach, niż byłoby to

możliwe za miesiąc lub dwa.
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i jest
Zakła-

automatycznej
pracowników 1

Linia automatyczna do

produkcji oporników dla

sprzętu i urządzeń radio­
wych i telewizyjnych —

całkowicie zaprojekto'
wana i roykonana w

Zakł. VTytw. Podzc:po-
łów Telekomunikacyj­

nych w Krakowie.

Fot. JÓZEF LEWICKI

pól sekundy
jeden

opornik

w krakowskich „Podzespołach
W

Zakładach Wytwór­
czych Podzespołów

Telekomunikacyjnych
w Krakowie rozpoczę­
ła pracę druga auto­

matyczna linia produkcyjna
Oporniki, które tu powstają są

najbardziej masowym wyro­
bem teletechnicznym i dlatego
automatyzacja ich produkcji
jest sprawą pierwszorzędnej
wagi. Bez oborników nie ma

bowiem mowy o skonstruo­
waniu aparatu radiowego, te­
lewizyjnego, a także wielu

innych urządzeń elektronicz­
nych. Aby uzmysłowić sobie

zapotrzebowanie rynku w za­
kresie oporników, trzeba wie­
dzieć. że dla jednego prze­
ciętnej klasy radioodbiornika

potrzeba ich ok. 40 szt.

Pierwsza automatyczna linia
w „Podzespołach” wytwa­
rza jeden opornik w

gu 1,2 sekundy, druga
dzięki wprowadzeniu
szych, cennych innowacji

cią-
linia
dal-

pro-

były szczęśliwym rozwiązaniem

z Hitlerem?

Obrazek z Talr malowany śniegiem

dukuje opornik w ciągu pół
sekundy. Udoskonalenie za­
stopowane przy drugiej linii'

automatycznej polega ną za­
instalowaniu nie jednej, ale
dwu spawarek. Urządzenie to

decyduje o wydajności całej
linii.

Warto także wspomnieć, iż

przy pierwszej prototypowej
linii, piec lakierniczy działał
na zasadzie suszenia gorącym
powietrzem, drugą linię ob­
sługuje piec, w którym opor­
niki suszone są przy pomocy

Poniedziałkowy
numer „Echa”
w zwiększonej

objętości
ukaże się

w godzinach
przedpołudniowych

tzw. lamp podczerwonych.
Oczywiście, zmian wprowa­
dzających daleko idący po­
stęp w stosunku do prototy­
powej linii jest znacznie wię­
cej. Wszystkie one pozwalają
na zwiększenie wydajności
zespołu urządzeń.

Fachowcy ze Związku Ra­
dzieckiego, Czechosłowacji,
Węgier/ NRD, Bułgarii, Ju­
gosławii, którzy zapoznawali
się z drugą linią automatycz- |
ną, wyrażali jednomyślny po- i

gląd, iż należy ona do jednych
'

z najbardziej ciekawych i no­
woczesnych rozwiązań tego
typu istniejących
kach podzespołów
nikacyjnych.

Planuje się, że w

roku nowa linia

rozwiązań
w fabry-
telekomu-

przyszłym
dostarczy

20 min szt. oporników, a po
pełnym opanowaniu przez za­
łogę obsługi nowego urządze­
nia roczna produkcja sięgnie
30 min szt. oporników,, przy
pracy dwuzmianowej.

W ZWPT rozpoczęto
budowę dwu dalszych,
wych linii automatycznych.
Tak więc okres eksperymen­
tu nad zmechanizowaniem

produkcji oporników został

oćbiły si? o Wenus

i powróciły na Ziemią]

JU'
na

M aukowcy radzieccy wysłali
1 drogą radiową sygnały
dźwiękowe składające się na

słowa: „Pokój”, „Lenin”,
„ZSRR”. Sygnały te odbiły się
o planetę Wenus i powróciły
po 5 minutach na Ziemię
Eksperymenty te przeprowa­
dzone były w dniach 19—24

listopada. Poinformowała
nich sobotnia „Prawda”,

Małżeństwo z panią Simpsow
1 obdykacja króla Edwarda VIII

Książę Windsoru
dążył do porozumienia

LONDYN

Drąsa brytyjska
wiele miejsca rewelacjom

na temat kolejnego tomu

..dokumentów w sprawie nie­
mieckiej polityki zagranicz­
nej”. Tom zawiera niemieckie

dokumenty dotyczące lat
1935 i 1936. Jeden z dokumen­
tów stanowi sprawozdanie,
przesiane Hitlerowi i Ribben-

tropowi przez księcia Coburg
spokrewnionego z brytyjską
rodziną królewską. Jako nad­
zwyczajny wysłannik III Rze­
szy przeprowadzi! on rozmo­
wę z ówczesnym królem Ed-

ftmujona yiujaa i
GENEWA

CC uropa zachodnia i połud-
L— niowa pozostaje nadal w

okowach mrozu. M . in. w

Szwajcarii panują niezwykle
niskie temperatury. Jak pod­
kreśla prasa, takich mrozów
nie. notowano tu od blisko

w dniu
Zakł.

podkreślić, że

zalega

pomyślnie zakończony. Jest to
duże osiągnięcie zespołu pra­
cowników wydziału budowy
maszyn ZWPT, gdyż zarówno

koncepcja, jak i sama budo­
wa linii
dziełem
dów.

Warto

dzisiejszym
Wytw. Podzespołów Teleko­
munikacyjnych zakończyła
realizację planu na rok 1962.

i który był' wyższy o 27■-proc,
j w stosunku do planu 1961 r.

Tegoroczny plan produkcyjny
zostanie przekroczony o 3 min

złotych, (bp)
-- --- ©_-- ---

Sygnały
radiowe

I

c

i wardem VIII (obecnym księ-
poświęca ciem Windsoru).

1 Według tego dokumentu na py­
tanie co do perspektyw polepsze-
n a stosunków angielsko-niemiec-
kich poprzez spotkanie między
Hitlerem i ówczesnym premierem
Baldwinem — król odpowiedział:
„kto tu jest królem — Baldwin

czy ja? Ja osobiście chcę rozma­
wiać z H.tlerem i uczynię to tu­
taj lub w Niemczech. Proszę mu

to powiedzieć’*.
Inne dokumenty podkreślają

„przyjazny stosunek króla do
Niemców”, jego d ilen e do za­
warcia sojuszu anglo-niemieck ego
z dopuszczeniem do niego Francji

(Dokończenie na sir. 2)

Alpach obsuwają
lawiny. Przełęcze

zamknięte dla ru-

100 lat. W

się liczne

górskie są
chu. Napływ turystów znacz­
nie się zmniejszyli V/ ciągi
ostatniego tygodnia w Szwaj­
carii zma-zło na śmierć 10 o-

sób. Ostatnią z ofiar mrozu

b”ył 79-!etni mężczyzna, który
został znaleziony w lesie.

PARYŻ

Wioska Bonneval w Alpach
Francuskich od 11 dni odcięta
jest od świata, gdyż wszyst­
kie drogi zostały zasypane
przez lawiny. Mieszkańcy
wioski zaopatrywani są w ży­
wność przez helikoptery.

W nadreńskim porcie,
Strasburgu, trzeba było u-

żyć lodołamaczy, aby uwolnić
statki uwięzione przez lód.
Żegluga na Renie jest nlezwy-
kle utrudniona. Również Ro­
dan jest zamarznięty w wie­
lu miejscach.
. RZYM

We Włoszech sześć osób po­
niosło śmierć, a kilkanaście
zostało rannych w wypadkach,
jakie wydarzyły się na oblo­
dzonych szosach.

LONDYN

Obfity śnieg pokrył wyspy po-
ło-one na Kanaie La Manche.
Śnieg utrudnia również' ko­
munikację lotniczą. Lotnisko
w Londynie po oczyszczeniu
go ze śniegu wznowiło wczo­
raj normalną pracę. Jednak­
że sytuacja na szosach W.

Brytanii jest niemalże tragi­
czna. W wielu miejscach mgła
utrudnia całkowicie porusza­
nie się.

-- @--
Dyplomaci
zagraniczni
polują w lasach

podmoskiewskich

I

MOSKWA

Ministerstwo

nicznych ZSRR
w tych dniach
tów zagranicznych akredyto­
wanych w Moskwie dwudnio­
wy wypoczynek w ośrodku ry-
backo-myśliwskim położonym
w odległości 129 km od Mos­
kwy. Wielu dyplomatów po
raz pierwszy w życiu brało u-

dział w podobnej imprezie.
Tak np. ambasador Etiopii w

Moskwie, Michael Imru po raz

pierwszy w życiu zastrzelił

wczoraj łosia. „Nigdy nie po­
lowałem na takie zwierzęta i

nigdzie nie widziałem tyle
śniegu” — powiedział on, do­
dając że polowanie było bar­
dzo interesujące i że było mu

„nie tak bardzo zimno”.
Ambasador W. Brytanii Humph-

rey-Trevelyan, który również po
raz pierwszy spotkał się z rosyj­
ska. zimą oświadczył, iż jest tu ,.o
wiele przyjemniej niż w ciepłych
krajach”, w zimowej wycieczce,
podmoskiewskiej również po raz

pierwszy brali udział ambasadorzy
Iranu, Mali i Islandii.

Ci dyplomaci. kórych nie

pociągało polowanie, je.ździii
na nartach i łyżwach lub po
prostu spacerowali. Wielu
brało udział w zimowym poło­
wie ryb.

Dyplomaci złożyli serdeczne

podziękowanie przedstawicie­
lowi ministerstwa spraw za­
granicznych za tę piękną wy­
cieczkę. która przypadła w o-

kresie Świąt Bożego Narodze­
nia.

spraw zagra-
zorganizowalo
dla dyploma-

----- - ®- -----

Telewizja
w sercu Pienin

Przez kilka lat toczyła się
walka o telewizję w Szczaw­
nicy. Po wielu poszukiwaniach
znaleziono wres-ęie odpowied­
nie miejsce do ustawienia
przekaźnika i ruszyły prace
nad jego budową. Już w No­
wy Rok uzdrowiska pieniń­
skie. będzie mogło odbierać

stały program.
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POWRÓCILI DO ALGIERII
W czwartek powróciło do

Algierii 33 rannych Algierczy­
ków, którzy leczyli się w szpi­
talach polskich. Wraz z nimi

przyjechało 6 lekarzy polskich,
którzy udali się do Algierii
w ramach pomocy lekarskiej,
jakiej Polska udziela temu

krajowi.

Prestiż HCtórplał

-straciliśmy zaufanie na świeci®
BONN
Kanclerz NRF Adenauer u-

'fizielił wywiadu biuletynowi
„Politisch-Soziale Korrespon-
denz” w którym poruszył
wiele problemów polityki za­
granicznej i wewnętrznej
NRF. Adenauer przyznał, ż<?

prestiż NRF ucierpiał znacz­
nie w wyn:ku ostatnich wyda­
rzeń w NRF. „W ostatnich ty­
godniach — powiedział on —

straciliśmy pewną część zau­
fania do nas w świecie”.

Mówiąc o problemie Nie­
miec, Adenauer ponownie wy­
sunął ideę „samookreślenia”,
pod którą jego rząd rozumie
mechaniczne przyłączenie

Strajk doto&w

unieruchomił

pert nmjorsM
Już niemal od tygodnia

wszystkie porty wschodnie­
go i południowego . wybrzeża
USA, od Maine do Texasu,
sparaliżowane są potężnym
strajkiem 75 tys. dokerów. U-

nieruehomiony został m. in.
port nowojorski, który jest
największym morskim portem
świata. W porcie tym na roz­
ładowanie lub załadowanie o-

czekuje już ponad 100 stat­
ków. Podróżujący statkami

pasażerskimi
mi dźwigać
przybiciu do

rykańskich.

zmuszeni są sa-

swe bagaże po
wybrzeży ame-

Taternicy
przypłacili
iekkomyśMć

odmrożeniami

na noc do

zbagatelizo-
zgłosźenia

Dwóch młodych taterników
ze Śląska — Marek Ogórek i

Krzysztof Dworakowski,. wy­
brało się w góry z Hali Gąsie­
nicowej na zimową wspinacz­
kę i nie wróciło
schroniska.

Ponieważ obaj
wali obowiązek
wyprawy, GOPR nie wiedział,
gdzie ich szukać.

Po 30 godzinach, zupełnie
wyczerpani taternicy dotarli
na Halę Gąsienicową, ale z

odmrożonymi nogami i rękami,
tak że natychmiast musiano j do seryjnej produkcji ok. 550
ich odtransportować do szpi- nowych typów wyrobów i
tala. | zmodernizowanie ok. 140.

Od poniedziałku...
Miniony tydzień nie

był bogaty w wyda­
rzenia polityczne. O-

statecznie święta nic są
przeznaczone tylko dla
maluczkich, wielcy tego
świata też muszą czasem

odpocząć. W szczupłym re­
jestrze wydarzeń od po-
-niedziałku do soboty, pier­
wsze miejsce należy się od­
powiedzi premiera Chrusz­
czowa na list Adena.uere,
v którym zachódnlonie-
miecki kanclerz poruszał
sprawę incydentów na gra­
nicy zachodniego Berlina
i NRD. Można by powie­
dzieć, że list radzieckiego
premiera wypełnił pewną
lukę, jaka wskutek zamie­
szania wywołanego kryzy­
sem kubańskim, powstałą
w tematyce rozmów mię­
dzy YZschodem a Zacho­
dem. List premiera Chrn-
szczcwa stawia na porząd­
ku dziennym problem za­
chodniego Beri;na i trak­
tatu pokojowego dla Nie­
miec. Nic się nie zmieniło,
co pozwalałoby sądzić, że

problem niemiecki stał się
mniej groźny dla bezpie­
czeństwa w Europie, niż
nim był przed kilku mie­
siącami. O tym więc przy­
pomina premier Chrusz­
czów, szczególnie ostre sło-

NRD do państwa zachodnio-

nlemieckiego.
Adenauer wypowiedział się

za utworzeniem „silnej, zjed­
noczonej Europy” i podkreślił,
że jej podstawę stanowi oś

Bonn—Paryż.
BERLIN

Burmistrz Berlina zachod­
niego Willy Brandt odrzucił
ostatnie propozycje premiera
radzieckiego Chruszczowa v/

sprawie Berlina. W piątek na

konferencji prasowej Brandt

oświadczył, że Berl:n zachod­
ni pozostanie miastem Za­
chodu” w którym nadal sta­
cjonować będą garnizony
państw zachodnich i które

(bezprawnie — jak wiadomo)
powiązane będzie z Niemcami
zachodnimi.

Brandt gołosłownie negował
stwierdzenia zawarte w liście

premiera Chruszczowa do A-

denausra, wskazujące na nie­
bezpieczeństwo obecnej sytu­
acji w Berlinie zachodnim.
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Przom^sl dętki
wykonał
roczne zadania

przed terminem

Nasz największy resort gos­
podarczy — przemysł ciężki

zameldował o zrealizowaniu

rocznych zadań.

Produkcja przemysłu cięż­
kiego wzrosła w tym roku o

ok. 12 proc., w tym w prze­
myśle maszynowym — o 17

proc., a w hutnictwie — o 7

proc. Przedterminowe wyko­
nanie planu rocznego spowo­
dowało, że do końca br. fabry­
ki przemysłu ciężkiego dadzą
dodatkowo wyroby wartości

2,3 rnld zł.
Plan; dostaw na rynek zo­

stanie w tym roku znacznie

przekroczony licząc wartościo­
wo o ponad 400 min zł. Do­
stawcy te osiągną łączną war­
tość penad 21,5 mld zł.

Około 29 proc, całej tzw. fi­
nalnej (gotowej) produkcji
przemysłu maszynowego sta­
nowiły wyroby przeznaczone
na eksport.

W tym roku w przemyśle
ciężkim osiągnięto wzrost wy­
dajności pracy o 5,8 procent.

Z innych osiągnięć w zakre­
sie postępu technicznego, wy­
mieńmy wprowadzenie w br.

wa kierując pod adresem
kanclerza Adenauera, któ­
ry ani - na jotę nie zmienia

swej polityki jątrzenia.
Jest w przemówieniu

premiera Chruszczowa
przypowiastka o dziecku,
które bawiło się zapałka­
mi, ciesząc się z pożaru,
jaki wywołało. Za to, że w

wyniku zabawy spłonęło
samo dziecko wraz z całą
wsią, odpowiedzialni .są
dorośli. To aluzja do tych
polityków, którzy poma­
gają Adenauerowi w groź­
nej zabawie, której ofiarą
paść mogą miliona lud.zi.

Zresztą z samym Adenaue-

rem, bo — w formie me­
mento przypjrriina pre­
mier Chruszcz jw - Nie­
miecka Republika Federal­
na spłonie jak świeca w

pierwszych godzinach woj­
ny. Jest w liście premiera
Chruszczowa nawet Łię>el do
ucięć religijnymi kancle­
rza, bo kto jak Mc, ale

przywódca u iii ci.rześci-
.. ańsko - demokratycznej

JTPF powinien wziąć
do serca pokrąwy apel
Jana XXIII. Jednym sło­
wem: problem nemiecki

nalr.żj rozwiązać zanim
nie będzie za późno. Zwią­
zek Radziecki nie zamie-

ECHO KRAKOWA

i:<ki

SPOTKANIE NA FLORYDZIE

Prezydent Kennedy spotkał
się w czwartek w Palm Beach
na Florydzie z pięcioma przy­
wódcami kontrrewolucjoni­
stów kubańskich, wziętymi do
niewoli przez wojska kubań­
skie w czasie inwazji w kwie­
tniu ub. roku, i uwolnionymi
w tych dniach przez rewolu­
cyjny rząd Kuby. Jak podają
agencje amerykańskie, prezy­
dent przyjął zaproszenie na

defiladę kontrrewolucjonistów
wypuszczonych z niewoli ku­
bańskiej. Defilada odbędzie
się na

Przed prezydentem
szeruje około
ków nieudanej

Defilada
stadionie w Miami,

przema-
1.100 uczestni-

inwazji.

ZAMACHPONOWNY
BOMBOWY

PRZECIW GRANICY NRD
W BERLINIE

W nocy z czwartku na pią­
tek zachodnioberlińscy pro­
wokatorzy dokonali zamachu •

bombowego przeciw urządze­
niem granicznym NRD w Ber­
linie. Jest to trzecia tego ro­
dzaju prowokacja w ciągu
grudnia. Eksplozja ok. 10 kg
silnego, materiału wybuchowe­
go wyrządziła w okolicznych
domach na terenie Berlina za- |

chodniego szereg szkód.

Plenum WK ZSL

Za mało

młodzieży ze wsi

trafia

wyższe isszelme

Zagadnienia oświaty rolni­
czej i szkolnictwa na wsi kra­
kowskiej były 28 bm. tema­
tem plenum -WK ZSL w Kra­
kowie. W obradach uczestni­
czył członek prezydium NR..
ZSL — Franciszek Gesing.

Jak wykazały ostatnie lata
— na wyższe uczelnie Krako­
wa trafia coraz mniejszy pro­
cent młodzieży pochodzenia
wiejskiego, podczas gdy wieś
z każdym rokiem coraz bar­
dziej potrzebuje nowych kadr
fachowców: lekarzy,, nauczy­
cieli, stomatologów itp.

Sporo do życzenia przedsta­
wia stan nauczania na kur­
sach przysposobienia rolnicze­
go. Należy dążyć do tego —

stwierdzono na plenum —

aby kursy te stały się praw­
dziwymi uniwersytetami wie­
dzy i praktyki rolniczej.

rza czekać w nieskończo­
ność.

Rejestrujmy dolej, już
w skrócie. Sytuacja w

Kongo zaogniła się nieo­
czekiwanie. Ile miała w

tym udziału bawieca w

L.?opcldville m sj i wojsko­
wa USA, może s:e copiero
okaże. Faktem jest, że

wpit;w wojska C ombego
ostrzelały żołnierzy w błę­
kitnych hełmach, a w pią-»
tek — jak mówią ostatnie
don esienia — wojska ONZ

Próba bilansu
Napisał: KRONIKARZ

wystąpiły czynnie prze­
ciwko żandarmerii Czom-

hego. Chodzi o ostateczną
likwidację secesji Katangi.
Ale równocześnie w Leo-,
poldyille parlairu-nt został

wysłany przez Adoulę na

ferie, z który h -py praw- .

rfopodobnie nie wróci. Pre­
mier rządu cer.ti alr ego —

widać za poradą misji a-

merykańskiej — rozpoczął
rządy silnej ręki. Rzecz ja­
sna chodzi o zduszenie o-

pozycji, coraz zyskującej
na znaczeniu, której obli­
cze jest bardzo podobne do

Whftbffhfffh W///• W*

Krśl Edward ¥l!i

dążył ds porezuimeira
z Hitlerem?

(Dokończenie ze str. I)
i. szereg innych sugestii wskazu­
jących. że król odnosi się przy­
chylnie do Hitlera i jego działal­
ności.

Publicysta „Daily Mirror” piszą-
cy pod pseudonimem „Cassandra”
stwierdza w związku z tym:

„Dynamit był dyskretnie ukry­
wany przez ponad ćwierć wieku,
ale teraz oświadczenia króla Ed­
warda VIII wydają się wskazy­
wać, że jego małżeństwo z panią
Simpson. jego abdykacja i znik­
nięcie z areny światowej były
szczęśliwym rozwiązaniem. W

cząs'e swego krótkiego panowania
król był mocno proniemiecki. Co

więcej otwarcie podziwiał zasadę
niemieckiego Fuhrera, według
której mocny człowiek gwiżdże
na parlament...’’.

Inne dzienniki kwestionują jed­
nak wiarygodność hitlerowskich

opinii. Daily Herald” pisze. ze

„Coburg był głupim próżnym
człowiekiem, rozpaczliwie pragną­
cym pozyskać łaski Hitlera,
łoby więc nie w

księcia Windsoru

sprawozdania za

rygodne”.
V7 depeszy z

Reutera cytuje
księcia Windsoru
króla W. Brytanii
VIII). opublikowane tam przez je­
go sekretarza w odpowiedzi na

ogłoszenie sensacyjnych doku­
mentów w sprawie polityki zagra­
nicznej -ITI Rzeszy, kompromitują­
cych go jako zwolennika Hitlera.

Książę Windsoru stara się
przedstawić sprawę w ten sposób,
że wspomniane dokumenty nie­
mieckie świadczą o tym, iż ich

autorzy ..chcieli się przypodobać
Hitlerowi” i dlatego stwarzali. ,;na

ogół fałszywe wrażenie” o kon­
taktach Edwarda VIII z rzeczni­
kami Niemiec hitlerowskich. Na

poparcie tego twierdzenia przy­
tacza on jednak kilka tylko wy­
jątków^ tych dokumentów, ale
meritum sprawy bynajmniej nie
wyjaśnia.

Charakterystyczna jest końcowa

uwaga księcia Windsoru, że jak­
kolwiek „w tych raportach jest
wiele niedokładności”, to jednak
dążył on istotnie „do pewnego po­
rozumienia z Niemcami pomimo
faktu, że Hitler znajdował się u

władzy”.

By-
porządku wob°e
uznawanie tego
całkowicie wia-

Paryża agencja
oświadczenie

(krótkotrwałego
— Edwarda

ruchu pierwszego premie­
ra Konga — Lumumby,

I dalej: W Tu.nezji wy­
kryto spisek przeciwko
prezydentowi Bourguibie.
Uczestnicy sprzysiężenia
zostali wykryci i areszto­
wani, jaki był cel spisku,
dokładnie jeszcze nie vzia-
domo. Kubę opuścili jeńcy,
przebywający na wyspie
od nieudanej inwazji z

kwietnia 1961 r. Strona a-

merykańska wypłaciła w

lekach i pożywkach dla

dzieci odszkodowanie, Ku-

bańczycy zwolnili jeńców.
I

nie
ki.
ka
więc spróbować
bilansu. Co było naj... naj...
w roku 1932? Zgodzimy się:
Kuba.

niejszy
wyniku

to bodaj wszystko. Ale
koniec jeszcze kroni-

To już ostatnia kroni-
w tym roku, można

małego

N a j dramatycz-
kryzys i w jego
n a j więcej budzą-

soboty

WYCI4G
Z KOTł,A GĄSIENICOWEGO

NA KASPROWY
Na Kasprowym Wierchu roi
się od narciarzy i turystów.
Sezon wczasowy w pełni. Mro­
źna zima nie odstrasza sym­
patyków gór od spędzania
wolnego czasu > urlopów w

najpiękniejszym zakątku pol­
skich gór w Zakopanem. Wy^
ciąg krzesełkowy z Kotła Gą­
sienicowego do stacji górnej
na Kasprowym działa spraw­
nie i setki ncrcicrzy korzysta­
ją codziennie z tej tak od daw­
na oczekiwanej inwestycji. Na
zdjęciu: na dolnej stacji wy­
ciągu krzesełkowego — kolejka.
•i/i 'itr '/et '/n 'iti •//! '/tt '/n •///■//?

Krwawe zamieszki

w Dominikanie
Do krwawych starć między woj­

skiem, policją a grupami ludności
doszło w piątek w Republice Do­
minikańskiej. Według pierwszych
niepotwierdzonych jeszcze wiado­
mości po obu stronach jest 80 za­
bitych, Wśród zabitych znajduje
się m. in. jeden z generałów ar­
mii.

Zamieszki wybuchły na tle reli­
gijnym. Aresztowano około tysią­
ca członków sekty tzw. Los MelL
zos.

garbowano skóry
na zamówienie aferzystów

Echa głośnej afery skórzanej
wciąż jeszcze odzywają się w

salach sądowych, a na ławie o-

skarżonych zasiadają wspólnicy a-

ferzystów lub powiązane z nimi

osoby. W okresie wyjątkowej ko­
niunktury w tej branży, przypa­
dającej na lata li 57—58, 38-Ietni

Eugeniusz Piekarski szukał wspól­
ników, gotowych do przerobienia
skór. Część surowca pochodziła z

Grójca ped Warszawą, gdzie np.
Jan Olszewski wprowadził do o-

brotu bez zezwolenia 100 -sztuk
skór surowych.

ca nad-iei zmiana w sto­
sunkach między mocar­
stwami. Kryzys, wywoła­
ny ogłoszeniem blokady
wyspy był najgroźniej­
szy od zakończenia drugiej
wojny światowej. Naj­
mniejszy brak opanowania
czy jeden nieprzemyślany
krok wystarczał, by nad
światem rozpętała się nu­
klearna katastrofa.

Sposób, w jaki rozwią­
zany został kryzys, spro­
wadził stosunki między
wielkimi mocarstwami na

drogę rozwagi. Nawet być
może wbrew woli Stany
Zjednoczone musiały przy­
znać, że alternatywą nu­
klearnego samobójstwa,
jest prowadzenie roko­
wań. Został otwarty no­
wy rozdział w stosunkach

międzynarodowych. Nie
bez dumy mógł powiedzieć
premier Chruszczów wo­
bec Rady Najwyższej
ZSRR, że w dniach kubań­
skiego kryzysu zwyciężyła
idea pokojowego współist­
nieją. Kompromis w spra­
wie kubańskiej dowiódł, że
w podobny sposób można
szukać kompromisowych
rozwiązań we wszystkich
innych spornych proble­
mach.Itojest najwięk­
szy sukces roku 1962.
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Prze£sąbiorstwo
biriiamce

im. kran

wykonało pian roczny
W dniu dzisiejszym załogą

Przeds. Przem. Budowy Huty
im. Lenina zameldowała o

pełnym wykonaniu zadań bu­
dowlanych i montażowych.
Wartość zrealizowanych w

bież. roku robót wynosi
640.200.000 zł. Wyniki produk­
cyjne i ekonomiczne PP Eud.

Huty im. Lenina wysunęły go
na pierwsze miejsce wśród te­
go typu przedsiębiorstw w

kraju. (bp)

15-lecie

Rumuńskiej
Republiki Ludowej

30 grudnia naród rumuński
obchodzić będzie 15 rocznicę
proklamowania Rumuńskiej
Republiki Ludowej.

Przed 15 laty, 30 grudnia w

dniu, w którym abdykował
król Michał Hohenzollern,
parlament rumuński prokla­
mował powstanie Rumuńskiej
Republiki Ludowej. Wkrótce

potem nastąpiło zjednoczenie
partii robotniczych — powsta­
ła Rumuńska Partia Robotni­
cza — oraz uchwalenie projek-
lu nowej konstytucji.

W pół roku po proklamowa­
niu Republiki upaństwowiono
podstawowe gałęzie przemy­
słu. W wyniku przeprowadzo­
nej w 1945 r. reformy rolnej,
a w czerwcu 1248 r. nacjona­
lizacji przemysłu — bogactwa
kraju przeszły w ręce narodu.

W latach budownictwa so­
cjalistycznego Rumunia prze­
kształciła się z zacofanego
kraju rolniczego w kraj uprze­
mysłowiony.

Wspólnicy skłonni do udostęp­
nienia państwowych maszyn afe-

■ rzystom .znaleźli się aż w Nowym
• Targu. 53-letni Gerard Moj, głów-
i ny technolog, 41-Ietni Józef Słęcz-

ka, kierownik warsztatu i 53-letni
Jan Fryźlewicz, magazynier Tech-

i nikum Przemysłu Skórzanego
wygarbowali 300 skór przy pomo­
cy dostępnych sobie maszyn i do-

: siarczonych przez Piekarskiego
chemikami. Gotowy fabrykat w

ilości 5.000 kg skóry o wartości

ponad pół miliona złotych oddali
swoim warszawskim
tom, którzy sprzedali

. wolnym rynku.
Zanim to wszakże

i część skór przechowywano niele-
\ galnie na terenie Warszawy i to

: tam, gdzie nikomu nie przyszło-
: by na myśl ich szukać. Zajęli się
= tym k?erowca samochodowy 55-

j letni Józef Herbik i dozoręa ga-
= raży Państw. Zakł. Wydawń.
ę Szkolnych — Zygmunt Rychlicki.

Sąd Wojewódzki w Krakowie
i rozpatrywał sprawę Moja i wsnól-
: oskarżonych na kilkunastu posie­

dzeniach w okresie od września,
; do grudnia br. Wczoraj zespół są­

dzący pod przewodu, sędziego
F. Trapie wydał wyrok. G.

Moj i J. Fryźlewicz zostali skaza­
ni na kary po 8 lat więzienia, 80
i 25 tys. zł grzywny, j. Ślęczce i
E. Piekarskiemu wymierzono ka­
ry po 8 lat i 6 mies:ęcy więzienia
oraz 80 i 120 tys. zł grzywny. Wo­
bec tych czterech oskarżonych o-

rzeczono przepadek 1/3 części ma­
jątku i utratę praw od 3 do 5 lat.

J. Herbik został skazany na 2
lata i 5 miesięcy więzienia oraz

5 tys. zł grzywny. Z. Rychlicki —

na 1 rok więzienia i 3 tys. zł

grzywny oraz J. O-szewski na 1
rok więzienia i 25 tys. zł grzywny,

(wk)

kontrahen-
towar na

nastąpiło,

Kronika wypadków
@ W Olkuszu wpadł pod autobus

PKS z Rędzina 50-letnl Wiesław
Żuchowski (zam. w Olkuszu). W

bardzo ciężkim stanie przewiezio­
no go do szpitala. Śmiertelny
wypadek zdarzył się w pobliżu
stacji PKP w Słomnikach. Paro­
wóz potrącił tam Józefa Faronc-

kiego (ur. w 1923 r., zam. w Sie-

ciechowicach). w Korb Lelowie

(pow. Żywiec) spadł ze schodów

własnego domu, ponosząc śmierć
na miejscu 54-letni Karol Krze­
sali
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zo świata

win pre-
urodzjK!
się z 4s0
rocznika

„dla u-

kłopotów zawodn-
starania o zmianę

po saudyjsko
wielu synów wład-

Saudyjskiej, króla

Prezent do odleżenia

Najmłodszy członek brytyj­
skiej rodziny królewskiej,
2-ictni książę Andrzej, otrzy­
mał od angielskich i portu­
galskich handlarzy
zent na swoja... 1

Podarunek składa
lit-ów por twe ir u

13S0, któ"e do 1381 roku skła­
dowane będą w ciemnozielo­
nych butelkach w piwnicach
królewskiego pałacu Bucking­
ham.

Nomen non olet
Z--hofłnioniemiecki pisarz,

Manfred. von Ribhentrop, da­
leki krewny powieszonego w

Norymberdze hitlerowskiego
ministra spraw zagranicznych,
otrzymał od władz monachij­
skich ostateczna odmowę na

czynione przezeń
niknięcia
wych” —

nazwiska.

Nauka
Jeden z

cy Arabii

Sauda, książę Said Ibn Saud,
odbywa obecnie tournee po
Francji z odczytem na temat:

■„Uzasadnienie haremu w dzi­
siejszych czasach”.

Odznaczenie

uczennicy pani Curie
Pierwszą kobietą, która o-

trzymała tytuł doktora hono­
ris causa Uniwersytetu Sor­
bony w Paryżu jest 82-letnia
uczennica Marii Curie-Skło-

dowskiej, profesor chemii na

uniwersytecie w Oslo, Ellen
Glcditsch.

Dyle Hollywood
przetrwało

Hollywoodzka firma Metro

Goldwyn Mayer nabyła w

miejscowości Hutchinson po­
rzuconą kopalnię soli i na

głębokości 195 metrów ukryła
353 fil^ay dla tych — którzy
przeżyją wojnę atomową.

(j.o.)
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O czystą wodę w naszych rzekach

Iowo prawo wodne — obowiązuje!
Od tego prawa, które we- 1 nia z wód. A więc korzysta-; także substancji

szło w życie w grudniu ( nie: powszechne, zwykle, { twórczych lub iiu szło w życie w grudniu
bież, roku — nie ma dla |

nikogo taryfy ulgowej,, jeżeli .

chcemy... żyć i dobrze gospo- {
darować. W poprzednich arty­
kułach mówiliśmy jak wiele '

potrzeba nam wody, jakie nie­
bezpieczeństwa grożą jej ze

strony ścieków fabrycznych,
komunalnych itd., mówiliśmy
też o wielkich i niezbędnych
inwestycjach na rzekach. No- |

we prawo wodne stara się od i
strony ustawodawczej położyć j
podwaliny pod te wielkie po- ■
czynania. Dotąd bowiem obo- i
wiązujące prawo wodne z 1922 '

r. już dawno zdezaktualizowa­
ło się, odbiegając’ ód obecnych
potrzeb i warunków.

Kierownik Wydz. Wodnego
WRN w Krakowie mgr inż.
Józef FISZER w rozmowie z

nami podkreślił, że nowością
w prawie wodnym, .które o-

becnie weszło w życie jest to,
że państwo prowadzi planową
gospodarkę wodną. Stało się
to konsekwencją faktu, iż.
woda stanowi własność pań­
stwa. To „novum” nowego
prawa wodnego, odnośnie do

planowej gospodarki woda ma

doniosłe znaczenie. Odtąd bo­
wiem nie może być mowy o

takich planach rocznych, wie­
loletnich, perspektywicznych,
które nie brałyby pod uwaae

także i gospodarki wodnej. W

planach tych muszą się zna­
leźć założenia, kierunki i eta­
py rozwoju gospodarki wod­
nej oraz takie rozmieszczenie
sil wytwórczych i urządzeń u-

sługowych. aby brały one pod
uwagę potrzeby tej gospo­
darki. Plany muszą ponadto
zawierać wytyczne — jeśli cho­
dzi o ochronę wód przed za­
nieczyszczeniami — które o-

kreślą fizyczne, chemiczne i

biologiczne właściwości wód
dla uzyskania projektowanego
stopnia ich czystości. ,

Nowe prawo wodne rozróż- ;
nia, co także jest nowością j
w stosunku do prawa sprzed
40 lat, trzy rodzaje korzysta- I

i szczególne. To pierwsze doty-
. czy nas wszystkich. Powszech-
( ne korzystanie z wód służy bo-
| wiem do zaspokojenia potrzeb
i osobistych i swojego gospo­

darstwa domowego lub rolne­
go, ale bez stosowania urzą­
dzeń specjalnych, oraz do u-

prawiania sportów wodnych.
Zwykle korzystanie dozwolone

jest właścicielom gruntów z

wodami podziemnymi. Ujęcie
wody musi być jednak doko­
nane na głębokości nie więk­
szej niż 30 m., a wydajność
ujęcia nie może przekraczać 6
m sześć, na godz. Szczególne
korzystanie z wód wymaga
tzw. pozwolenia wodnopraw-
nego. Jest ono konieczne przy
poborze wód powierzchnio­
wych, a także podziemnych, je­
żeli ujęcia wód dokonywane są
na głębokości większej niż 30
m lub ich wydajność przekra­
cza 6 m sześć, na godz., wpro­
wadzeniu do wód śródlądo­
wych substancji lub energii,
które mogą je szkodliwie za­
nieczyścić, dokonywaniu prze­
wozów między brzegami po­
przez wody przy pomocy sta­
łych urządzeń, odprowadzaniu
wody w celu nawodnienia

gruntu lub obiektu budowlane­
go, jeżeli urządzenia do od­
prowadzenia wody przechodzą
przez cudzy grunt (z wyjąt­
kiem niektórych melioracji
wodnych wykonywanych dla

potrzeb rolnictwa), wydobywa­
niu materiałów jak np.: żwiru
i lodu oraz wycinaniu roślin
itd.

Specjalny rozdział w nowym
prawie wodnym poświecony
jest ochronie wód przed za­
nieczyszczeniami. Szkodliwym
zanieczyszczeniem wód w ro­
zumieniu nowej ustawy jest
wywołanie w nich takich
zmian fizycznych, chemicznych
lub biologicznych przez wpro­
wadzenie do nich nadmiernych
ilości substancji staWch, płyn- >

nych, gazowych, jak również

nadmiernych ilości energii,

i promienio­
twórczych lub innych, które

| sprawiają, że wody nie nada-
I ją się do normalnego korzy­

stania z nich dla celów komu­
nalnych, przemysłowych, rol­
niczych, rybackich i in. Usta-

! wę stosuje się również przy
{ zanieczyszczaniu ziemi i po­

wietrza w sposób. którv mo-

■że być przyczyną szkodliwego
zanieczyszczenia wód. Oczy­
wiście w starym prawie wod­
nym cały ten problem po­
traktowany był w sposób dale­
ki od koncentracji tók wielkiej
na nim uwagi jak obecnie.

Znaczenie ochrony wód

przed zanieczyszczeniami pod­
kreślają jeszcze zaostrzone

przepisy karne. „Kto szkodli­
wie zanieczyszcza wody podle­
ca karze aresz'n do dwu lat
i grzywny do 100 tys. zł. Jeśli

sprawca działa nieumyślnie —

podlega karze aresztu do 1 ro­
ku lub grzywny do 50 tys.
zl. Tym samym karom podlega,
kto nie eksploatuje urządzeń

(Dokończenie na str. 4)
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produkują najcieńsza wZakłady Porcelany w Ćmielowie
kraju porcelanę, dorównującą jakością porcelanie chińskiej.
30 proc, całej produkcji Zakłady przeznaczają na eksport
do wszystkich niemal krajów Europy i Ameryki a tak e do
Australii i Azji. Na zdjęciu: Helena Marcinkowska przy
wykańczaniu wyrobów malowanych.

CAF — fot. Matuszewski

Prrenisy rozwodowe u nas i za miedza

Rozwód zgodny z interesem społecznym
W toczącej się ze zmienną

powagą
blicyści

ktu Kodeksu,
li...) dyskusji
mat ewentualnych zmian w

przepisach rozwodowych —

brakowało dotąd ważnego ele­
mentu. Nie porównano nasze­
go projektu z obowiązującymi
od lat i wypraktykowanymi
przepisami innych europej­
skich krajów socjalistycznych.
Doniero ostatnio „Prawo i Ży­
cie” zajęło się tą kwestia,
przedstawiając zasady, jakimi
kieruje się ustawodawstwo

a rozwodowe naszych sąsiadów.

(niektórzy pu­
nie znają proje-
o którym pisa-

prasowej na te-

cie dwojga ludzi jest niemoż­
liwe.

Tyle o podobieństwach pra­
wnych, teraz o różn.cach.

Ustawy: czechosłowacka, buł­
garska oraz polska zastrzega­
ją, że małżeństwo w zasadzie

1 nie mo^e być rozwiązane na

Komis—targi
Na ostanim, V z rzędu Kongresie Związków Zawodowych wiele się mówiło o

nie najlepszej sytuacji gospodarczej naszego kraju. 2 łożyło się na nią, jak wiado­
mo, szereg przyczyn natury obiektywnej, niezależnej od nas, a więc mających

swe źródło w problemach ogólnoświatowych. Niemniej niemało powodów do jej po­
gorszenia stworzyliśmy sami ; w zakładach, w których pracujemy niezbyt oszczędnie,
na budowach, gdzie wraz z źle wykorzystywanym czasem wiele złotówek marnuje­
my w materiale i maszynach pracujących, mówiąc oględnie, na półobrotach w fabry­
kach, gdzie wydajność pracy jest odwrotnie proporcjonalna do ogólnych tendencji
chomikarskich. Mówiąc inaczej, gdzie... zamrożone w zapasach ogromne wielomiliar­
dowe sumy odciągają z gospodarki cenną masę często importowanych surowców i

półfabrykatów, pochłaniając fundusz plac wydatkowany na wyprodukowane wyro­
bów. które nie mogą być we właściwym czasie zużytkowane w produkcji lub nie

znajdują zapotrzebowania w produkcji. (Z przemówienia Władysława Gomułki na

tymże Kongresie).

Wszystkie postanowienia o-

parte są na założeniu, że rodzi­
na jest podstawową komórką
społeczeństwa socjalistyczne­
go, a małżeństwo — związkiem,
który ja kontynuuje i tworzy
optymalne warunki rozwoju
dla dzieci oraz rodziców. Prze­
pisy zabezpieczają więc trwa- . wniosek strony winnej rozkła-
łość małżeństwa, które te wa- du pożycia (potrzebna jest —

runki spełnia. Jednocześnie

prawo stoi na stanowisku, iż.
w wypadku trwałego rozkładu
pożycia, cel małżeństwa prze­
stał być realizowany, wobec

czego nie ma społecznei po­
trzeby utrzymywania martwe­
go związku i
rzec rozwód
ska z 1952 r.,
r., bułgarska
ska z 1948 r., czechosłowacka
z 1949 r.).

W ustawodawstwach krajów
socjalistycznych przesłanką

sąd powinien o-

(ustawa wegler-
rumuńska z 1953
z 1953 r.. albjjń-

Jowaćk:

obok spełnienia innych wa­
runków — zgoda małżonka nie­
winnego). Przepisy albańskie
w ogóle nie dopuszczają roz­
wodu na wniosek stronv win­
nej. Jak dotąd tylko
grzech i w Rumunii
rozkład pożycia nie
za sobą utrudnień w

niu. rozwodu. Do takiego sa­
mego stanowiska zbliżają się
obecnie ustawodawstwa ZSRR
i NRD. (if)

na We-
wina za

pociąga
orzecze-

O sprawach tych .mówią
również w listach do redakcji
nasi Czytelnicy. Jeden z nich.

Ir. Wojciech Switniewski pro­
ponuje utworzenie „Komisu
Itergćw” we wszystkich mia­
stach wojewódzkich. Zakłady
pracy .posiadające zbędne ma-

teria:y i surowce przesyłały­
by do tych „Komisów” swoje
oferty wraz z próbkami tych
{materiałów, czy surowców. Ta
nowa instytucja handlowa

działałaby więc ■— z jednej
strony — na zasadach zbliżo-

Inych co istniejących komisów
i z drugiej — jak targi, ofe­
rując branżowo określoną
masę surowcowo-materiałową.

Sprawa użyteczności tego
przedsięwzięcia handlowego
Iwydaje się być poza wszelką
(dyskusją. Po~.ostg.je zatem

sprawa rentowności. Pomija­
jąc w trm wypadku sam

aspekt „konieczności gospo­
darczej”, wydmie się. iż pla­
cówka tuka potrofłaby zaro­
bić sama na siebie, choćby
tylko w uwagi na prostą stru­
kturę organizacyjną oraz mo­
żliwość dokonywania dużych
trrnszkcji. co nawet przy ni­
skim procencie za pośredni­
ctwo dałoby pożądane efekty
ekonomiczne- Propozycję zor­
ganizowania w Krakowie
„Komisu-targów”, choćby na

tylko na skalę ekspory-
aeiMna, przekazujemy za

pofre^niotwom naszej „Gieł­
dy” Wydziałowi Przemysłu

i WojcwóJzk-cj Rady riarodo-

Eksport — antyimport
wc.j w przekonaniu, iż inicja- I niezmiernie pouczająca ekspo-
tywa ta może się w przyszło- zycja wystawowa. Proponujc-
ści okazać pożyteczna również | my zatem zorganizowanie ta-

i w skali całego kraju.
Chcemy również zasygnali­

zować inną cenną inicjatywę
podjętą przez działaczy par­
tyjnych i gospodarczych wo­
jewództwa katowickiego. O-
statnio przedmiotem ich

szczególnych zainteresowań

stały się sprawy- eksportu i

importu. Zastanawiano się
mianowicie nad wyszukaniem
sposobów pozwalających na

zwiększenie produkcji ekspor­
towej przez zakłady śląskie
przy jednoczesnym znalezie­
niu możliwości obniżenia im­
portu. Z dyskusji nad tymi
sprawami zrodził się ciekawy
projekt zorganizowania wy-

si awy „Eksport-antyimport-
prototypy”. Wystawa zgroma­
dziła. około tysiąc różnych
propozycji pod adresem ślą­
skich zakładów przemysło­
wych. Okazuje się, iż poważ­
ną pozycję naszego importu
stanowią różnego rodzaju
drobiazgi, które z powodze­
niem mogą być produkowane
w kraju, że - wiele zakładów
nie orientując się w możliwo­
ściach ekspertowych nie po­
dejmuje produkcji szeregu ar­
tykułów chociaż ma ku temu

odpowiednie możliwości To

naprawdę dobra, pożyteczna i

kiej wystawy bądź to we wła­
snym zakresie, bądź też spro­
wadzenie wystawy katowic­
kiej i „przerobienie” jej zgo­
dnie z możliwościami i po­
trzebami naszego regionu.
Również i tę propozycję de­
dykujemy Wydziałowi Prze­
mysłu Frez. Woj. Rady Naro­
dowej w Krakowie z nadzie­
ją, iż ciekawa inicjatywa
działaczy gospodarczych Ślą­
ska spotka się z życzliwym
zainteresowaniem u działaczy
gospodarczych województwa
krakowskiego. Gra na pewno
warta przysłowiowej świeczki.

I wreszcie na zakończenie

naszego drugiego odcinka

giełdowych propozycji coś z

innej beczki- Jak wiadomo, w

wielu krajach sądy, a raczej
konkretni sędziowie nie za­
wsze kierują się przy ferowa­
niu wyroków li tylko kodek­
sem karnym, ale także i wła­
snym konceptem, który w za -

leżności od rodzaju przewi­
nienia przybiera bardzo różne,
postacie, i tak np. pewien sę­
dzia angielski zamiast zgod­
nej z literą prawa odmowy
na zawarcie związku małżeń­
skiego przez niepełnoletniego
mężczyznę „zaaplikował” mu

okres próbny, w którym ma

się wykazać czy potrafi zape­
wnić swej wybrance serca od­
powiednie jej małżeńskiemu
stanowi, warunki materialne.
Inny sędzia amerykański,
znany z oryginalnych wyro­
ków skazał siostrę prezydenta
Kenneay’ego za spowodowa­
nie niegroźnego zresztą wy­
padku drogowego, na odwie­
dzenie szpitala dziecięcego, w

którym przebywają ofiary
katastrof samochodowych o-

raz na zwiedzenie cmentarza,
na którym pogrzebano zabi­
tych w wypadkach drogo­
wych.

Może by tak i polska Temi­
da nie czuła się urażona w

swej godności, gdyby,od czasu

do czasu zza stołu sędziow­
skiego padł wyrok nie ko­
niecznie znajdujący odbicie w

odpowiednim paragrafie, ale

za to jakże pouczający i
ba także wychowawczy.

ODPOWIEDZI „GIEŁDY”:
E. D. — pomysł choinek z

chy-

Pan

gałą­
zek nienowy. Były w sprzedaży.
Sprawa' dokonanego usprawnie­
nia racjonalizatorskiego nie jest
pomysłem, lecz przedmiotem spo­
ru pomiędzy Fanem i zakładem

pracy. Radzimy zainteresować tą
sprawą Zakładową Komisję Roz-

| jemczą.

rozwodu nie musi być wina v |; |(jncwej
jednego z małżonków. Mimo : - - --- --- --- --- --- --- --- --- -

to sądy dążą do ustalenia, czy­
je postępowanie przyczyniło
się w sposób zasadniczy do
rozbicia małżeństwa — i ob­
ciążają winnego pośrednimi
sankcjami prawnymi (alimen­
ty dla drugiego małżonka, po­
dział mienia wchodzącego w

skład wspólnego majątku).
Orzeczenie w sprawie rozwo­
dowej musi uwzględnić intere­
sy dzieci (w Czechosłowacji w

ogóle nie można rozwiązać
małżeństwa, jeśli sprzeciwia
się temu interes dzieci). Żad­
na z ustaw nie dopuszcza roz­
wodu jedynie na wspólny
wniosek małżonków; dla wy­
dania orzeczenia o rozwodzie
sąd musi być przeświadczony,
że małżeństwo uległo trwałe-
mu rozkładowi i dalsze poży-

□□□□CnDDDtJDDCDDDDO

Widz

Siostry
syjamskie
urodziły się w USA

W mieście BIythev:lle (stan
Arkansas) żona lo'nika ame­
rykańskiego urodziła’ siostry
syjamskie. Noworodki połą­
czone są klatkami p'ersiowy-
mi i dolną częścią brzucha.
Lekarze uważają, iż istnieje
duża możliwość przeprowa­
dzeni pomyślnej operacji roz­
dzielenia dziewczynek.

-- -----9-- -- --

Obraz Van Gogha
skradziono w Zurychu

W czasie Świąt Bożego Na­
rodzenia w Zurychu zaginął
obraz Van Gogha „Wieśniacz­
ka w białym czepku”. Wartość
obrazu ocenia się co naj­
mniej na 60 tys. franków

szwajcarskich (ok. 15 tys. do­
larów).

istota przeżywająca
W

Mediolanie działa spe­
cjalna pracownia, gdzie
badane są reakcje widza

podczas seansu filmowego.
Kierownikiem ośrodka jest
znany francuski teoretyk fil­
mu, Gilbert Cohen - Seat, a

badania medyczne przeprowa­
dzają lekarze ze szpitala psy­
chiatrycznego Affori.

Pracownia zewnętrznie nie
różni się od zwykłej sali ki­
nowej; posiada jednak bogatą
aparaturę elektrometryczną i

I telewizyjną, dyskretnie wmon­
towaną w urządzenia sali. Sieć
elektrod przekazuje reakcje
mózgu, serca, układu krążenia
krwi, etc., etc., zaś kamery
telewizyjne działające w ciem­
ności (na zasadzie promieni
podczerwonych) przekazują do

innych pomieszczeń każdy gry­
mas twarzy i każdy gest ba­
danego widza, który nie wie,
że jest obiektem obserwacji.

Wyn:ki dotychczasowych bs-
dań są bardzo interesujące. O -

kazuje się, że widz, który uczę­
szcza do kina dla odpoczynku
i rozrywki, zmuszony zostaje
do 'znacznego wysiłku. Naśla­
duje on — oczywiście pod­
świadomie — gesty i ruchy bo­
haterów filmu, wciela się nie­
jako w te postacie, cierpi i ra­
duje się z nimi, niekiedy na­
wet przeżywa poważny szok.
Stwierdzono na przykład, że

gdy bohater filmu zapala pa­
pierosa, z reguły widzowie

czynią natychmiast to samo

(we Włoszech można). I od­
wrotnie — podczas filmów

historycznych — (rzecz prost i
z czasów „przedtytoniowycn”)
przez cały seans potrafią ob­
chodzić się bez palenia.

Wysiłek psychiczny
filmowego jest o wiele więk­
szy, niż na przykład obser­
watora przedstawienia teatral­
nego,'

widza
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rzez 50 lat — bo tyle liczy sobie
nasz jubilat — Hotel ongiś „Fran­
cuski” dziś „Orbisu” — mnóstwo
było tu znamienitych gości: mę­
żowie stanu, wybitni naukowcy,
artyści, muzycy. Oczywiście, nie

tylko oni. Zwykły obywatel wydania krajo­
wego czy zagranicznego też tu bywał i bywa
nadal. Lecz wróćmy do- wielkości.

Nie do odtworzenia są czasy dawniejsze,
nie ma żadnej księgi pamiątkowej i stąd,
chcąc nie chcąc, zapuścimy kurtynę na lata,
kiedy to od 1912 r. samowładnie rządził hote­
lem jego założyciel i właściciel, p. Ritterman
rodem z Austrii, znana w ówczesnym Krako­
wie persona w branży hotelarskiej. Tyle tyl­
ko wiemy, że na przepełnienie na ogół przed
II wojną nie narzekano. Połowa z 65 pokoi
była zawsze do dyspozycji. Ale też mało kto

mógł sobie na „Francuski” pozwolić. Prze-

ciętna cena doby wynosiła 7.50 zł, plus 15

proc, podatku plus 10 proc, za obsługę, a w

zimie dochodziła do tego jeszcze opłata za o-

pał. Rzecz jasna, apartament kosztował odpo­
wiednio więcej, konkretnie ok. 30 zł, plus
wspomniane plusy. ,

Lata okupacji — hotel był „Nur fur Deu­
tsche” aż do pamiętnego roku 1945, kiedy to
w popłochu trzeba było uciekać do ukocha­
nego Reichu.

Pierwsi, goście hotelowi w

wolnym Krakotwie.. Przez dwa

tygodnie kwaterował tu nasz

rząd z Bolesławem Bierutem,
Osóbką-Morawskim, Rolą Ży­
mierskim. Stąd szły rozkazy,
zarządzenia, zlecenia.

A potem? Dyrektor Jan
Kuźma cierpliwie wylicza
długą listę... Daladier, Rubin­
stein, Małćużyński, Kiepura,
Gerard Philipe, Lucienne Bo-

yer, Josefina Baker i wielu,
wielu innych. Po każdym zo­
stały tu jakieś wspomnienia.
Diametralnie różne. Idealni

goście? Artur Rubinstein i
Karol Małćużyński. Kultura,
takt, żadnego absorbowania

swoją osobą. Lucienne Boyer...
raz przez całą noc rozmawiała
w kawiarni z recepcjonistką,
opowiadając przeróżne cieka-

ECHO KRAKOWA

J. LEWICKI

Wielki świat przy ul Pijarskiej
wostki ze swoich tournee po
estradach świata. Wielka ar­
tystka, skromna i bezpośre­
dnia.

— A Gerard

Dyrektorze?
— Cudowny-,

przemiły. Nie

Philips, Panie

bezpośredni,
jego jednak
z nim masę

Z

winy mieliśmy
kłopotów. Wszystkp natural­
nie przez popularność. Przed
wejściem do hotelu musieliś-

my trzymać straż. Nawet to

nie pomogło. Mieszkał w po­
koju nr 19 na pierwszym pię­
trze. Mimo naszej czujności
raz udało się dwom młodym

panienkom wkraść się pod­
czas jego niebecności do po­
koju. Schowały się pod łóżko.

Znaleźmy je jednak. Interwe­
niować musieliśmy nawet i w

tzw. terenie. Jednego dnia
Gerard Philipe wybrał się na

ul. Szewską do „Cepelii” i po­
tem... alarm do nas: przyjeż­
dżajcie, ratujcie, nie chcą
mnie wypuścić. Przyjechałem,
uratowałem, a wielbicielki
aktora o mały włos nie pod­
niosły z nami „Warszawy”.

Tyle o wielkościach. Teraz

jeszcze krótko o gustach i gu-
: ścikach. Chińczycy przepada-

Nr 305 (5430)
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Czy umiesz zachować się
Doświadczenie uczy, że

nasze życie mogłoby
się stać zupełnie przyjem­
ne, gdybyśmy stosowali ’.v

codziennej praktyce wia­
domości, które teoretycz­
nie każdy posiada. W bez­
pośredniej rozmowie zna­
komicie przecież potrafimy
odróżnić człowieka kultu­
ralnego od tzw. „ciemnia­
ka”. Ale kultura, życia co­
dziennego nie polega na

sumie teoretycznych wia­
domości z różnych dzie­
dzin wiedzy. Wobec tego
często sami nie wiemy jacy
jesteśmy. Nasza psychoza-
bawa uchyli rąbka tego co

o nas myślą lub mówią
nasi znajomi, jak nas oce-

■niają. A więc: czy jesteśmy
ludźmi kulturalnymi?
odpowiedzmy sobie
mi.
ski.

do Radomia, którym wysy­
łasz

d) wychodząc założenia:
niech siedzi, bo też zapłaciło
za bilet, nie pozwalasz dziec­
ku ustąpić miejsca?

ciotkę?

zisz do znajo-
... których mieszka-

— urządzone jest — Twoim

Co

Niecierpliwi

Stl—

I wyciągnijmy wnio-

1.
sty
na

U sąsiadów huczne imie­
niny już po raz piętn a.-

w tym roku. Mija godzi-
22...

4 Przychodzi:
, mych, ktć

nie
zdaniem ■— niżej krytyki, ale

gospodarze są z niego nie­
słychanie dumni...

a) rozglądasz się z

kiem, dając wyraźnie do

zumienia, że wnętrze Ci

odpowiada?
b) głośno zachwycasz

makatką z jeleniem i wielką
lalką siedzącą na łóżku?

c) przy pierwszej
przynosisz ładną
jakiś gustowny
CPLiA?

d) udajesz, że

otoczenia,
otwarcie

niesma-
zro-

nie

się

okazji
grafikę lub

drobiazg z

a) zażywasz środek nasenny
i kładziesz się spać? d)

b) trzonkiem szczo-tki wa-

lisz w sufit? 6.
c) pisz.esz skargę do Kole- nie

gium Orzekającego i do MO? a)

d) wiedząc z góry, ż.e to

mało skuteczne, prosisz roz­
bawione towarzystwo o ciszę?

2 We wspólnej kuchni są
, dwa palniki gazowe, oba

zajęte przez współlokatorkę...
a) biegniesz do sklepu i ku­

pujesz drugą maszynkę?
b) zdejmujesz z gazu oba

garnczki sąsiadki i stawiasz

swoje?
c) prosisz współlokatorkę o

zwolnienie jednego palnika
na przeciąg 20 minut?

d) rezygnujesz z herbaty i

wychodzi z z domu z cichą
nienawiścią w sercu?

3 Niespodziewanie przyjeż-
, dża bardzo nudna ciocia

z Radamia, zapowiadając po­
zostanie na noc...

nie widzisz
a zapytany mówisz

swoje zdanie?

5 Twój przełożony głośno
„ i soczyście

Cię w obecności
ra...

a) odpowiadasz
mym tonie?

b) obrażasz się
i milczysz?

c) mówisz spokojnie, że w

tym tonie nie będziesz pro­
wadzić dyskusji?

wybuchasz płaczem?
W stołówce przysiada się
do Ciebie osoba, której

znosisz...

wyciągasz gazetę i roz­
poczynasz lekturę?

b) starasz się podtrzymywać
nieobowiązującą rozmowę?

c) przesiadasz się z tale­
rzem w garści do innego sto­
lika, tłumacząc się jakimś
pretekstem?

d) zaczynasz głośmą rozmo­
wę z sąsiednim stolikiem na

temat natrętów?

9 Twoja rada zakładowa
, urządziła wycieczkę na

„zieloną trawkę”. Jedziccie
autobusem. Już po pierwszym
kilometrze kolegą Iksiński

wyciąga litr wódki i kordial­
nie wszystkich częstuje...

a) dla podkreślenia
jednoćci z zespołem pijesz
z zaśllnionej butelki?

b) wyciągasz . własne
litra?

c) stanowczo odmawiasz

częstunku, dając do
mienia, że ten sposób skra­
cania podróży nie odpowiada
ci?

d) zwracasz się do kierowni­
ka wycieczki z ostrym pro­
testem?

swej
łyk

pół

po-
zrozu-

ją za Maggi, używając go na­
wet po jajecznicy... Żadnego
alkoholu nigdy nie pija. Śnia­
danie Amerykanina: jaja sa­
dzone na tłustym bekonie, a

do tego kawa ze śmietanką,
Mieszkańcy Skandynawii u-

bóstwiają zimne mleko, piją
je przez cały dzień. Popijają
nim -wszystko, i mięso, i wę­
dliny, i jarzyny i ryby. Czesi

przy obiedzie zjadają ogromne
ilości ziemniaków, a Bułgarzy
chleba. W międzynarodowym
zestawieniu największymi je­
dnak smakoszami są Polacy.
_Sławę „po linii” słodyczy

zdobyły sobie słynne tutejsze
kremówki (dzieło mistrza cu­
kiernika p. Stefana Jaśkiewi­
cza). Nie opar! się im nawet...

nasz premier, który, odwie­
dzaj a.c Kraków, zawsze zabie­
ra ze sobą do stolicy niemały,
pakiecik owych ciastek.

Wypada jeszcze słówko o

książce życzeń i zażaleń, ho­
telowej i restauracyjnej. Uwa­
gi przeróżne. Np. p . Alinie

Janowskiej cbiad i kolacja w

hotelu (fakt zanotowany pod
datą 19. X . 1961 r.) przywró­
ciły wiarę w polską kuchnię
i w uprzejmość polskiej ob­
sługi. Za to turysta z Chica­
go skarży się, że aż 40 minut
czekał na tzw. lekkie śniada-

n:e, (bułki.' kawa, szynka). Są
więc i pochwały i nagany.

Lecz czas już kończyć. Je­
szcze tylko życzenia dla na­
szego „50-latka”, by w przy­
szłości zawsze panowała ide­
alna harmonia pomiędzy... go­
ściem a personelem, bo to je­
dnak najważniejsze!.

D. PAWŁOWSKA

K] asze tygodniki pełne
lv są znowu wspomnień o

Zofii Nałkowskiej. Są lo

rzeczy delikatnie i ładnie
napisane, z tym jakimś
bardzo nałkow skim,
wdzięcznym podziwem, że
była dla autorów właśnie
taka jak dla ludzi ze

swoich powieści — uważ­
na i życzliwa, zdumiona
cudzą innością, ale zawsze

gotowa ją uszanować. Jed­
nakże — a myślę o tym.
nie bez żalu — wspomnie­
nia owe są wspomnienia­
mi niejako podwójnie, do­
tyczą okresu, gdy wiel­
ka
ry
już najświetniejsze szczyty
swego życiorysu, gdy była
wprawdzie wciąż jeszcze
wielką damą literatury,
ale już nie była olśniewa­
jącą piękną kobietą i pa­
nią na literackim salonie.
Wilhelm Mach wspomina
gdzieś, że ów czas gaśnię-
cia fascynował go szczegól­
nie. Wierzę i rozumiem.

Rozumiem też, czemu mil­
czą uczestnicy i bohate­
rowie czasów wcześniej­
szych — dyskrecja i ambi­
cja, czułość i powściągli­
wość, duma i obawa przed
śmiesznością, ileż rozbież­
nych uczuć, ileż sprzecz­
nych konieczności wywo­
łuje fakt uczestnictwa w

życiu kobiety wybitnej...
A jeszcze podejrzenie, nie­
kiedy więcej niż podejrze­
nie — prawie pewność, że

. zostało się użytym jako
| materiał! Pisywała, jak

wiadomo, książki o miło­
ści. Romanse, gdzie Izol­
da jest sobą, to znaczy —

miłośnicą prawdziwie tra­
giczną, Tristan zaś — tyl­
ko chłopcem uległym na­
miętności wbrew swoim

chłopięcym pasjom, które
w istocie wystarczyłyby
mu zupełnie, gdyby nie

fatalny zbieg okoliczności.
Wyobrażam sobie, że męż­
czyźni musieli w życiu
gorzej niż w lekturze zno­
sić ten pogląd (odwrotny
w stosunku do odwiecz­
nych układów), który przy­
pisywał im dęiwne zalety:
icdzięk, zapobiegliwość i

uroczą lecz groźną w skut­
kach niedojrzałość; kobie­
ty obdarowując w zamian
gnębią i zmysłem morał-

? nym, myślą dociekliwą,
j niepokojem o cudze szczę-
Ł ście i świadomością, że

| jest się odpowiedzialnym
| za los drugiego człowieka.

darrta literatu-
polskiej minęła

Arcydzieło' pod tytułem
NIECIERPLIWI unaoczni
Państwu to wszystko le­
piej aniżeli moje nieudol­
ne komentarze. NIECIER­
PLIWYCH wznowiono po
wojnie dwa razy, już po
śmierci autorki. Wiele lat

przekonywano panią Zo­
fię, że nie trzeba: psycho-
loglzm, pesymizm, nie-

dialektyzm, i w ogóle vo

co... Przekonano też pew­
no recenzentów i bibliote­
karzy, co ma zresztą swo­
ją dobrą stronę — tu i ów­
dzie można jeszcze kupić
tę znakomitą, może (jeśń
nie liczyć MEDALIONÓW)
najlepszą książkę Nałkow­
skiej. Bardzo doradzam.

I kończę, w Nowym Ro­
ku życząc:

Obyśmy -mieli co, za co,

gdzie, przy czym i na czym
spokojnie sobie poczytać!
Zęby się nam żyło, oglą­
dało, słuchało, kochało,
jadło i piło tak ładnie jak
w książkach piszą, a nie
szaro i byle jak! Oby...
(Bowiem właśnie bylejakość
nas gubi, a dlaczego, wy­
tłumaczę obszernie zaraz

po Sylwestrze, kiedy się
już wreszcie uporamy ze

świętowaniem).
ANNA TARSKA

Zofia Nałkowska. Niecier­
pliwi. Czytelnik 1958. Cena
15 zł.

-L>

Nowe prawo wodno
(Dokończenie ze str. 3)

zabezpieczających wody przed
zanieczyszczeniem” — czytamy
w nowym prawie wodnym.

Oczywiście nowe prawo wo­
dne mówi również szeroko o

tym dziale gospodarki wodnej,
który wiąże się z budową o-

biektów wodnych, z regulacją
i utrzymaniem wód śródlądo­
wych powierzchniowych (cho­
dzi tutaj o zabudowę potoków
górskich, zalesianie terenórf
zlewni tych potoków itd.. u-:

macniame mostów), meliora-,
cjami itp.

Chciałbym na zakończenie

podkreślić — stwierdzi! w roz­
mowie z nami inż. J. Fiszer —

że nowe prawo reeuluje wiele

zasadniczych problemów. —

Wszystko zależy teraz od tego,
jak ono będzie przestrzegane.
Przestrzeganie
prawa wodnego jest jednozna­
czne ze szczególpą .dbałością o

jak najlepiej pojęty interes
osobisty i społeczny. Któż bo­
wiem może żyć bez wody?
BOGUMIŁA PIECZONKOWA

3

zaś nowego

zwymyślał
całego biu-

w tym sa-

śmiertelnie wszystkim
znajoma źle.się

jej uwagę, iż

Stale widujesz Two<ią
IkJL zamężną znajomą z

przystojnym panem, o któ­
rym wiesz, że nie jest jej mę­
żem...

a) opowiadasz
wokół, że

prowadzi?
b) zwracasz

nie powinna się afiszować?

c) udajesz, że nic nie wi­
dzisz i z nikim nie mówisz na

ten temat?

d) przy sposobności zawia­
damiasz o tym męża . kole­
żanki?
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uśmiech asz

sar-

przy-
więk-

a) fałszywie się
i biegniesz, aby kupie
dynki na kolację?

b) kierujesz gościa do

jaciół dysponujących
szym mieszkaniem, żeby przy­
tulili rodzinny

c) zostawiasz

spodarstwie, a

do znajomych?

d) gorączkowo
rozkład jazdy i
znakomite nocne

skarb?

ciotkę na go-
sama idziesz

studiujesz
wynajdujesz

połączenie

7 Sto fez w kolejce po cy-
, tryny, nagle ktoś prze­

pycha się wprost do lady...
a) zapytujesz

jest inwalidą
ciąży?

b) urządzasz
chęcając całą
gwałtownego
kiego zachowania

c) nie

sprawę,
powinna
powa?

d) tworzysz ochotniczą straż

porządkową, ale

nadejdzie twoja
Jedziesz z

wieku szkolnym tramwa­
jem, oboje macie miejsca sie­
dzące, wchodzi starsza ko­

śmiałka
lub kobietą

awanturę
kolejkę

potępienia
się?

mieszasz się
uważając, że

zlikwidować

czy
w

ża­
rto

ta-

tęW

zajście
skle-

8

kupujesz gdy
kolej?
dzieckiem w

liieta...

a) sama wstajesz, ustępując
miejsca kobiecie?

b) każesz wstać dziecku?

c) razem z dzieckiem pilnie
studiujesz pejzaż za oknem?

KRAKOWSKI KLUB MOTOROWY

LIGI OBRONY KRAJU

OŚRODEK SZKOLENIA

W KRAKOWIE, ul. ZWIERZYNIECKA nr 21,
tel. 256-04,

organizuje kursy
SAMOCHODOWO-MOTOCYKLOWE

I MOTOCYKLOWE

Termin rozpoczęcia kursu samochódowo-

motocyklowego w dniu 2 stycznia 1963 r.,

godz. 16. — Wykłady 3 razy w tygodniu:
poniedziałki — środy — piątki, godz. 16..

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Nauka KURS

C. O.
kursach

przez —

j sstwaiummaaBmi

ZAWÓD SPAWACZA,
PALACZA

zdobędziesz na

organizowanych
Zakład Doskonalenia Za­
wodowego. — Wpisy co­
dziennie ul. Dietla 38 —

tel. 210-76, W godz. 8—18,
w soboty do 13.

flfleniEincifisiiaiaaaisBiRi

WERYFIKACYJNY

spawania elektrycznego
gazowego, palaczy c. o.

organizuje Zakład Dosko,
nalenia ~

Ośrodek
oczne 70

Dietla 38, tel. 210-76.

OXXXXXXXXXXXX3|

Zawodowego -

Szkolenia Za
— Kraków, ul

KURSY ’

SAMOCHODOWO-

MOTOCYKLOWE

i MOTOCYKLOWE
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SPRZĄTACZKĘ przyjmie natychmiast Kra­
kowskie Wydawnictwo Prasowe. Zgłoszenia:
Kraków, ul. Wiślna 2, Wydział Administracji,
pokój 30, III piętro, w godz. od 8 do 14.

REFERĘNTKĘ-KORESPONDENTKĘ w dziale

handlowym — zatrudni natychmiast centrala
handlowa. — Wynagrodzenie 1.300 zł. ■— Wy­
magane średnie wykształcenie i maszynopi-
smo. — Zgłoszenia: Biuro Ogłoszeń „Prasa” —

Kraków, Wiślna 2, dla nr K-11211 .

1 ELEKTRYKA z IV grupą BHP oraz 1 MON­
TERA o kwalifikacjach do urządzeń wysoko­
prężnych c. o ., pary i automatyki z uprawnie­
niami — przyjmie Ośrodek Sportowo-Tury­
styczny TKS „Korona” w Krakowie. — Zgło­
szenia w Administracji Ośrodka — Kraków,
ul. Pstrowskiego 9—15.

Praca Sprzedaż
POTRZEBNA natych­
miast pomoc domowa do
dwuletniego dziecka. —

Wiadomość: od godz. 19,
Kraków, Obopólna 4/8 —

klatka III. 21328-g

„WARSZAWĘ”, sprzedam
natychmiast. Zgłoszenia:
Kraków, Grunwaldzka bl.

21. m. 24, teł. 547-53.

Zakład Doskonalenia Za­
wodowego — Ośrodek
Szkolenia Zaocznego —

Kraków, ul. Dietla

organizuje
KURSY

PRZYGOTOWAWCZE

do egzaminu na tytuł ro­
botnika kwalifikowane­
go (czeladnika) i mistrza
w zawodach: ślusarskim,
tokarskim, kowalskim,
eiektroinstalatorskim —

(nauka w niedziele).

38

ze zwiększoną ilością jaz!
rozpoczyna dnia 9 styci,
nia 1963 r. — Zakład Do
skonalenia Zawodowej
Wpisy codziennie uj
Dietla 38, w godzinach o

8do18.wsobotydo1
telefon 210-76.

Zguby

tS3BVnBeSBBBaaRBS9!BKBPa

i .i »i—

FLAK Władysława, zan

Rożnowa 48, zagubiła b:
let miesięczny, wydań
przez PKS Kraków.

PRACOWNIKÓW
a‘o sprzedaży prowizyjnej

w kioskach przy restauracjach na terenie

Nowej Huty zatrudnią od dnia 1 kwiet­
nia 1963 roku, Nowohuckie Zakłady Ga­

stronomiczne. — Zgłoszenia przyjmują
Nowohuckie Zakłady Gastronomiczne

Dział Handlowy
NOWA HUTA, OSIEDLE ZIELONE 25,

pokój 14/15, od godz. 7 do 15 — do dnia

26 stycznia 1963 roku.
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Nie wszyscy saneczkują

SAśnieżone Planty to praw-
dziwy raj dla młodocia­

nych amatorów saneczkar­
stwa i łyżwiar­
stwa. Każda gór­
ka, każda pochyla
alejka od rana do
nocy zamienia się
w tor zjazdowy.
Uciechy przy tym
niemało, ale skut­

ki niekiedy opłakane. Nie dla
dzieci, ale dla osób starszych,
które też —

pięknej pogody
nacieszyć się widokiem
mowych
ślizgane
padkięm
czeniem.
Zieleni
wprawdzie aleje piaskiem, ale
wobec ożywionej „działalno­
ści” dzieci nie na wiele się
to przydaje. Prosimy więc, by
zabrali głos plantowi, rozsąd­
nie regulując sprzeczne inte­
resy najmłodszego i starsze­
go

korzystając z
— chćiałyby

zi~
Plant. Niestety wy-

przejścia grożą u-

i dotkliwym potłu-
Ekipy pracowników
Miejskiej posypują

. . .obok działających j
dwu zespołów chałupniczych
zabawkarsko-zdobni czego i

bieliźniarskiego, trzy nowe

zespoły: konfekcji lekkiej,
pantoflarstwa i dziewiarstwa.
PSS chce w ten sposób wzbo­
gacić wybór towarów na

kach własnych sklepów i
zatrudnienie osobom nie

siadającym stałej pracy
robkowej (pierwszeństwo
dą miały kobiety i renciści).
Zespoły będą działać w opar­
ciu o system nakładczy: PSS

dostarczy potrzebny do pro­
dukcji surowiec, a od kandy­
datów na chałupników będą
wymagane kwalifikacje, wła­
sny sprzęt i ewent. pewna
praktyka zawodowa. Obecnie

Spółdzielnia Spożywców wy­
stąpiła już do Wydz. Handlu
RN o przydział niezbędnego
do produkcji surowca, zaś
biura Zarządu przy pl. Ma­
tejki 8 przyjmują pierwsze
zgłoszenia osób chętnych do

podjęcia pracy chałupniczej.

Miłośnicy krótkich narciarskich wypadów znajdą w tym roku doskonale warunki na ośnieżonych
terenach Salwatorskich Wzgórz. fot. J . Lewicki

me notowano

pokolenia krakowian, (hs)

W okresie noworocznym
31

detaliczne, w tym również sklepy
mięsne oraz zakłady gastronomi­
czne, będą otwarte jak w inne

dni tygodnia.
Roku sklepy i

czynne jak w

zamknięte będą
likatesy”.

31. XII . zniesiony zostanie obo­
wiązujący w tym dniu zakaz

sprzedaży napojów alkoholowych.

grudnia wszystkie placówki

W dniu Nowego
restauracje będą
każdą niedzielę,

w tym dniu „De-

PREZYDIUM

rodowej w m.

zawiadamia, że

Rady Nf"
Krakowie

życzenia
noworoczne przyjmowane
będą w gmachu Rady Na­
rodowej pl. Wiosny Ludów
3/4 w dniu 1 stycznia w

godzinach od 11 do 13.

Dziś premiera

0 28 bm. w godzinach ran­
nych znaleziono w Rynku
Głównym k. Salonu Telewi­
zyjnego klucz, przypuszczalnie
od kasy pancernej. Zgubę
można odebrać w redakcji
„Echa”, ul. Wiślna 2 II p. w

godz. od 3—15-tej.

Koniec roku sprzyja obra­
chunkom i ocenom. Jak przed­
stawiał się rok 1862 w oczach
komendanta miasta MO -

mjr Józefa Oleksego? Jakie
węzłowe problemy uwypukla­
ją się w pracy milicji w nad­
chodzącym roku?

W bież, roku — podobnie
zresztą jak w latach ubie­
głych — krakowska milicja
notowała niewiele poważniej­
szych przestępstw kryminal­
nych, takich jak napady z

bronią w ręku, zabójstwa o

charakterze rabunkowym,
kradzieże „na wielką skalę”.

Większość zarejestrowanych
przestępstw stanowiły kra-

790 samochodów

krajowych i z importy
w 1963 r8

dzieże kieszonkowe, kradzie­
że różnych drobnych przed­
miotów pozostawionych przez
obywateli na korytarzach, w

niestrzeżonych szatniach,
sklepach oraz włamania do

Komórek, piwnic i mieszkań

Milicja miała przeważnie do

czynienia z przestępcą „przy­
padkowym”, działającym po
raz pierwszy. Problem recy­
dywistów kryminalnych za­
nika, w jego miejsce pojawił
się problem nieletnich prze­
stępców.

Aktywniejsza praca milicji
oraz IKR i NIK przyczyniła
się do ujawnienia większej i-
lóści przestępstw gospodar­
czych — nadużyć i zorganizo-

wanych kradzież}' w zakła­
dach pracy. W br. MO wszczę­
ła szereg dochodzeń w spra­
wie przestępstw gospodar­
czych popełnionych jeszcze v>

latach 1959—61.
W zakresie wykroczeń, pod­

legających orzecznictwu kar-,
no-administracyjnemu, w d:i'-
szym ciągu niepokoją wybryki'
chuligańskie i wszelkiego rn-,

dzaju ekscesy pijackie. Ujaw-,
niono dużą ilość wykroczeń
drogowych oraz wykroczeń,
przeciwko przepisom sanitar-,
no-porządkowym.

Przedstawione tu zagadnie-,
nia będą wymagały koncen-,
tracji pracy MO w roku przy-,
szłym. (m) ,

Wydział Handlu Prezydium RN

w m. Krakowie otrzymał rozdziel­
nik na samochody osobowe na r.

1963 dla indywidualnych nabyw­
ców stale mieszkających w na­
szym mieście. Roczny przydział
samochodów wynosi 790. Na tę

Se warunki bhp
w placówkach oświatowo-wychowawczych

Dwom zagadnieniom było
poświęcone wczorajsze plenar­
ne zebranie Zarządu Okręgu
Związku Nauczycielstwa Pol­
skiego: 1) pracy ZNP po V

Kongresie Zw. Zaw. 2) wa­
runkom bhp i ochrony pracy w

placówkach oświatowo-wy­
chowawczych.

Podnoszenie wyników nau­
czania i wychowania, a także
umocnienie działalności orga­
nizacji związkowej w szko­
łach,
dach

czych
dania
ZNP w krakowskim Okręgu.
Członkowie plenum wysunęli
m. in. wniosek o potrzebie
przedłużenia kadencji człon­
ków oddziałów powiatowych
ZNP z dwóch lat do lat trzech,
o stopniowym zmniejszaniu
ilości etatowych funkcjonariu­
szy związkowych przy równo­
czesnym wciąganiu do pracy

uczelniach oraz zakła-

opiekuńczo-wychowaw-
— to najważniejsze za-

wszystkich instancji

w Związku aktywu społecz­
nego.

W szkołach, w warsztatach szkół

zawodowych, wyższych uczel­
niach, zakładach PAN itp. stan

bhp pozostawia wiele do życzenia.
Przykłady: Z powodu wadliwe4

instalacji elektrycznej i zagrzy­
bienia lokalu — trzeba było zam­
knąć Zakład Archeologii Polski

PAN przy ul. Jana; pracownia w

szkole przy ul. Urzędniczej 65

znajduje się w zawilgoconej piw­
nicy: kontrola przeprowadzona w

Zasadniczej Szkole Zawodowej w

Nowym Targu wykazała, że za­
jęcia praktyczne odbywały się
tutaj przy użyciu nieuziemionych,
elektrycznych maszyn do szycia.

■Wśród postulatów, wysuniętych
podczas wczorajszego plenum
znajdują się m. in. takie, które

domagają się zreorganizowania
Komisji Ochrony Pracy przy Żarz.
Okr. ZNP oraz wznowienia dzia­
łalności komisji ochrony pracy

przy oddziałach ZNP.

Za całokształt pracy kulturalno-

oświatowej red. Karol Kowicki z

krakowskiej Rozgłośni Polskiego
Radia został wczoraj odznaczony
Złotą Odznaką ZNP. (1)

ilość składają się samochody kra­
jowe „Warszawa” i „Syrena” oraz

importowane
„Skoda-Octavia
burg-Standart”,
Luxe”, „Trabant
bant Combi” i

mochody produkcji
sprzedawać będzie
w kolejności zgłoszeń „Motozbyt”
w Krakowie.

Podanie o nabycie samochodu z

importu należy kierować do Wy­
działu Handlu Prezydium Rady
Narodowej w m. Krakowie pl.
Wiosny Ludów 3/4, w terminie do
15 stycznia 1963 r. Podanie powin­
no być zaopiniowane przez kie­
rownictwo i radę zakładową miej­
sca pracy oraz zaopatrzone w

stempel wartości 10 zł (każdy za­
łącznik — stempel za 2 zł).

Pierwszeństwo w nabywaniu sa­
mochodów, zarówno krajowych
jak i zagranicznych, mają osoby,
które nie nabyły samochdu oso­
bowego co najmniej w okresie
dwóch lat, poprzedzających datę
złożenia wniosku o zakup, w

związku z tym ubiegający się o

zakup samochodu powinien zło­
żyć pisemne oświadczenie z po­
daniem czy oraz w jakim czasie

i z jakich źródeł uzyskał upraw­
nienie do nabycia samochodu o-

sobowego, jakkolwiek aktualnie
może nie posiadać wozu. Ponadto

należy załączyć oświadczenie o

przyjęciu cło wiadomości, że za­
kupu można dokonać za gotówkę i

że osoba reflektująca na samo­
chód zobowiązuje się pełną na­
leżność wpłacić, w ciągu dwóch

tygodni od daty otrzymania upra­
wnienia. Realizacja uprawnień
nastąpi w ciągu całego 1963 r.

,,Skoda-Octavia”
Super”, „Wart-
,,Wartburg de

Limusine”, „Tra-
,.Moskwicz”. Sa-

krajowej
bezpośrednio

„Wesołe kobiety z

MODRZEJEWSKIEJ
z wodewilu”; 19.15

Nikt”. KAMERALNY

15.45, 18.

(ang. 1.

„Zdrajca
12); 15.45,

dobrego

Styczniowe premiery
na naszych ekranach

Repertuar naszych
gu Nowego Roku

się bardzo zachęcająco. Z 15 pre­
mier jakie ujrzymy w styczniu
w krakowskich kinach — aż 5

pozycji stanowią nowe filmy pol­
skie. Być może, nie wszyscy kino­
mani widzą w tym atrakcję, ale

trzymajmy się zasady, że na­
przód oglądamy, a potem... kry­
tykujemy. Niewątpliwie do cie­
kawych pozycji należy zaliczyć
komedię współczesną w reżyse­
rii A. Bohdziewicza pt. „Dziew­
czyna z dobrego domu”. Film ten

stanowi opowieść o nocy sylwe­
strowej, a jego akcja
się w murach naszego
pobliskich okolicach.

kin u pro-

przedstawia

rozgrywa
miasta i

Warto chyba będzie
również pierwszą powojenną a-

daptację sztuki M. Bałuckiego pt.
„Klub kawalerów”. Tym bardziej,
«e film jest kolorowy i posiada
bogatą oprawę muzyczną. „Jak
być kochaną” to .tytuł trzeciej z

kolei premiery zrealizowanej na

podstawie opowiadania Kazimie-

zobaczyć

Kiedy
16.15,WARSZAWA 9.45, 13,

,,Biały kanion”. MELODIA
ka”,
19.30
10, 12 „Irena do domu” (poi.); 16,
18, 20 „Kłopotliwy wnuczek”. —

WISŁA 11 „Wspomnienia z Mel­
bourne”; 15.45, 18, 20.15 „Dama
Kameliowa”. MINIATURKA 16

„Trzecia młodość” i in.: 17, 19

„Ani widu ani słychu”. CHEMIK

14.45, 17, 19.15 „Futrzany gang”
(ang.). ISKIERKA 15.30, 17.45, 20

„Najmniejszy buntownik”. KRA­
KUS 14.45, 17, 19.15 „Ostatni świa­
dek”. MIKRO 10, 12 ,,Krawiec i

książę” (cżesk. 1. 10); 15.30, 17.45,
20 „Nie ma pogrzebów w niedzie­
lę”. STUDIO 10, 12 „Pierwszy
wyścig” (czesk. 1. 7): 15.45, 18, 20.15

„Urzeczona”. MŁ. GWARDIA 11,
15, 18 „Rio Bravo”. ZUCH 11, 15.

17, 19 „Wicehrabia de Bragelone”.
APOLLO, SZTUKA, WANDA,

MASKOTKA, KOLEJARZ, KUL­
TURA, ROTUNDA, TĘCZA,
WRZOS, ZWIĄZKOWIEC — jak
w sobotę.

PROGRAM DLA DZIECI
MASKOTKA godz. 10.15, 11.15,

12.15. MINIATURKA 11, 12, 13. ,15.
ISKIERKA 11, 12. KRAKUS 11,12,
13. WRZOS 10.30, 11.30.
WIEC 12.

KINA W NOWEJ
ŚWIATOWID godz.

BALLADYNA 15. KOLOROWE 15.

ZWIĄZKO

rza Brandysa, który jest rów­
nocześnie reżyserem tego filmu.
Równie interesująco zapowiada
się „Spotkanie w «Bajce»”; war­
to podkreślić doborową obsadę
tego filmu (komediodramatu), w

którym występują: Aleksandra

Śląska, Gustaw Holoubek i An­
drzej Łapicki. No i ostatnia po­
zycja, która na pewno zaintere­
suje wszystkich, długometrażowy
film dokumentalny
„Patria o Muerte”.

pokrótce
Ujrzymy

o Kubie pt.

A teraz

importu,
amerykańskie: „Zabawna buzia”

w reżyserii Stanley’a Donena z

czołową gwiazdą amerykańskiego
ekranu Audrey Hepburn, szeroko­
ekranową komedię muzyczną w

kolorach naturalnych oraz dra­
mat psychologiczny (również w

kolorach) pt. „Śniegi w żało­
bie”. Jest to pełna napięcia o-

powieść o niebezpiecznej wypra­
wie ratunkowej dwóch braci na

szczyty Alp.
W styczniu będziemy mieli o-

o filmach z

dwa obrazy

Dziś tj. 29 bm. odbędzie .się
w kinie „Wanda” o godz.
20.15 premiera nowego filmu
polskiego pt.: „Dziewczyna z

dobrego domu”. Na premierze
tej gościć będziemy filmow­
ców zespołu „Droga” — reali­
zatorów filmu z jego twórcą
i reżyserem prof. Antonim
Bohdziewiczem. Filmowcy
wezmą udział w spotkaniu z

publicznością krakowska i
aktorami krakowskimi, któ­
rzy występują w tym filmie.
Akcia filmu rozgrywa się w

Krakowie i okolicy, (aż)

DOM MATEJKI, Floriańska 41

(9—15). NARODOWE, 3 Maja 1:

Wystawa przemysłu artyst. I twór­
czość W. Weissa (10—16). ARCHlO*

LOGICZNE, Jana 32: Archeologia
polska; POSELSKA 3: Wykopali­
ska polskie w Bułgarii (10—11).
STARA BOŻNICA, Szeroka (10—14).
RYNEK GŁ. 25: Malarstwo E. Wie­
czorka (10—18). PAŁAC SZTUKI,
pl. Szczepański 4: Salon 1962/1963

(10—18). KRZYSZTOFOKY, Szcze­
pańska 2: Wystawa obrazów M.

Janikowskiego (10—18). KRAK.
TOW. FOT., Stolarska 9; Amat.

fotografia artyst. (10—14).

NA SOBOTĘ

INTERN., CHIRURG., LARYN-

GOL., OKULIST.: Nowa Huta.
NEUROLOG.: Kobierzyn. GRUŹ­
LICZY dla mężczyzn: Skawińska

8, dla kobiet; Wola Justowska.
POGOT. MO teł. 0-7, STRAŻ

POZ. teł. 0-8, POGOT. RATUNK.

teł. 0-9; dla PODGÓRZA tel.225-55.
N. HUTA: POGOT. MO tel. 411-11,
POGOT. RATUNK. tel. 422-22 i

417-70. STRAŻ POZ. tel. 433-33.
PUNKTY INFOKM. O USŁUGACH

tel. 0-11, N. HUTA: lei. 413-16.

NA NIEDZIELĘ

INTFRN., CHIRURG., OKULIST.,
NEUROLOG.: Prądnicka 37. LA-

RYNGOL.: Kopernika 23.
Pozostałe dyżury bez zmian.

NA SOEOTĘ I NIEDZIELĘ

Grodzka 17, Pl. Matejki 2, Boh.

Stalingradu 77, Senatorska 5, Bro­
nowicka 58, Ńowogrzegórzecka bl.

2, Zakopiańska 69. N. HUTA: A.

Struga, os. Szkolne bl. 3.

RÓŻNE

OGRÓD ZOOLOGICZNY otwarty
od godz. 9 do 15.

kazję zobaczyć również interesu­
jący film produkcji angielskiej
pt. „SÓS na Pacyfiku”. Jest to

dramat sensacyjny opowiadający
o przygodach rozbitków samolo­
tu pasażerskiego, którzy urato­
wali się docierając na bezludną
wyspę. Tu jednak grozi im jesz­
cze większe niebezpieczeństwo,
gdyż na zbawczej wyspie
odbyć próba wybuchu
atomowej.

Z kolei kilka słów o

francuskich. Dwa z nich
wane zostały wspólnie z

tografią włoską: „

(film
stian za

psychologiczny pt.
Ciekawą

ma się
bomby

filmach
zrealizo-
kinema-

,Upro wadzenie”

nagrodzony w San Seba-

reżyserię) oraz dramat

„Przygoda”,
pozycją jest również

drugi dramat psychologiczny w

reżyserii Roberta Bressona pt.
„Kieszonkowiec”.

Ostatnie cztery pozycje stycz­
niowego repertuaru to komedio-
dramat produkcji NRF „Pan
marszałek i ja”, komedia oby­
czajowa produkcji radzieckiej
pt. „Dziewczyna”, film krymi­
nalny produkcji angielskiej „Sa-
fira” oraz oglądane tylko przez
nielicznych w lutym br. z okazji
Festiwalu Festiwali Filmowych
głośne dzieło produkcji japoń­
skiej pt. „Straż przyboczna”.

(aż)

NA SOBOTĘ
SŁOWACKIEGO godz. 19.15

„Wesołe kobiety w Windsoru”. —

MODRZEJEWSKIEJ 19.15 „Romans
z wodewilu”. KAMERALNY 19.15

„Ktoś dzwoni”. ROZMAITOŚCI
19.15 „Wesele Figara”. LUDOWY

19.15 „Klatka”, „Kondukt”. RA­
PSODYCZNY 19.15 „Prawdziwa,
historia zdobycia Meksyku”. GRO­
TESKA 16 „Zimowy gość”. KO­
LEJARZA 19 „Szalona księżna”.
JAMA MICHALIKA 22.15 „Kra­
ków nocą”.

FILHARMONIA godz. 19.30 Kon­
cert Sylwestrowy.

NA NIEDZIELĘ
SŁOWACKIEGO godz. 14 „Hal­

ka”; 19.15
Windsoru”.
15 „Romans
„Jaśnie Pan

16 i 19.15 „Ktoś dzwoni”. ROZMAI­
TOŚCI 11 „Niezwykła przygoda”;
19.15 „Wesele Figara”. LUDOWY
19.15 „Ten, który dotrzymuje sło­
wa”. RAPSODYCZNY 19.15 „Praw­
dziwa historia zdobycia Meksy­
ku”. GROTESKA 12 „Tomcio Pa­
luszek”; 16 „Zimowy gość”. KO­
LEJARZA' 19 „Szalona księżna”.

FILHARMONIA 19.30 Koncert

Sylwestrowy.

Kin er
NA SOBOTĘ

APOLLO godz. 10, 12.15, 15.45, 18.
20.15 „Klub kawalerów” (poi. 1.

16). SZTUKA 10.15, 12.30 „Koloro­
we melodie” (USA, 1. 7);
20.15 „Jazz, jazz, jazz”
14). WANDA 10, 12.15

jest wśród nas” (ang. 1 .

18, 20.15 „Dziewczyna z

domu” (poi. 1. 16). UCIECHA 15.30,
18, 20.30 „Prawda” (fr. 1 . 16). WOL­
NOŚĆ 13, 15.30, 18. 20.30 ,

i aktoreczka” (ang. 1. 16).
SZAWA 13, 16.15, 19.30 „Biały ka­
nion” (USA, 1. 14).
(Zwierzyniecka 1) 16, 18, 20 „Kło­
potliwy wnuczek” (USA, 1. 14).
WISŁA (Gazowa 21) 15.45, 18, 20.15

„Dama kameliowa” (USA, 1. 16).
MASKOTKA (Dzierżyńskiego 55)
15.30, 17.45, 20 „Maneken Pis” (hol.
1. 12). MINIATURKA (Francisz­
kańska 1) 15 Program dla dzieci:

U, 12, 13, 16

in.; 17, 19 „Ani widu ani słychu”
(fr. 1 . 12). CHEMIK (Borek Fał.)
19 „Miłość i gniew” (ang.) .

—

ISKIERKA (Żywiecka 44) 17.30,
19.45 „Najmniejszy buntownik”

(USA, 1. 12). KOLEJARZ (st. Pła-

szów) 18 „Kalosze szczęścia” (poi.
1. 16). KULTURA (Rynek Gł. 27)
18, 20.15 „Ruda Julka” (fr. 1 . 16).
KRAKUS (Krasińskiego 18) 15.45,
18, 20.15 „Ostatni świadek” (NRF,
1. 16). MIKRO (Dzierżyńskiego 5)
15.30, 17.45, 20 „Nie ma pogrzebów
w niedzielę” (fr. 1. 18).
GWARDIA (Lubicz 15)
Bravo” (USA, 1. 12).
15, 17 „Stokrotka” (fr.
CZA (Praska 52) 17.30,
bez okien” (poi. 1. 14).
(Zamojskiego 50) 15.45, 18, 20.15

„Szczęśliwie się skończyło” (USA,
1. 18). ZWIĄZKOWIEC (Grzegó­
rzecka) 17, 19 „Czarna błyskawica”
(NRF). STUDIO (Smoleńsk .9)
15.45, 18, 20.15 „Urzeczona” (USA,
l. 18).

NA NIEDZIELĘ
UCIECHA JO. 12.15, 15.30, 18, 20.30

„Prawda”. WOLNOŚĆ 10, 12.30,
15.30, 18, 20.30 „Książę i aktorgez-

„Książę
. WAR-

MELODIA

„Trzecia młodość” i

MŁ.
15. 18 „Rio
ROTUNDA

1. 16). TĘ-
19.30 „Dom

WRZOS

18,

NA SOBOTĘ
Godz. 16.45 „Tajemnica zielone­

go boru” — film dla dzieci i mło­
dzieży. 18.90

muje. 18.15
Kulturalne.

Sport. 19.00
Dziennik. 20 Dobranoc. 20.05 Z cy­
klu „Portrety” — „Julian Tu­
wim”. 20.40 „Melonik i muzy*’ —

film ang. 22 .20 Wiadomości.

Malowane lale — muz. progr.

rywkowy.
NA NIEDZIELĘ

Godz. 9 .30 TV Kurs Rolniczy.
10.30—13.15 przerwa. 13.15 Akroba-

tyka sport. 14 „W krainie Dis­
neya”. 14.50 Niedzielna Biesiada.

16 Teatrzyki „Violinek” i „Pirue-
TV Teatr Popularny:
— komedia J. Bliziń-

„Wielka gra” — tele-
Chwila wspomnień —

TV Katowice infor-

Śląskie Rozmaitości

18.30 Krak. Magazyn
Progr. film. 19.30

22.30
roz-

cik”. 18.40

„Rozbitki”
skiego. 18

turniej, 19
kronika film, z r. 1920. 19.30 Dzien­
nik. 20 Sportowa. Niedziela. 20.30

„Co dzień ryzykuję życiem” —

film seryjny. 21 „Melodie operet­
kowe” — progr. rozrywk.

Wyslawy
WAWEL: Wschód w Zbiorach

Wawelskich (god.z . 9 do 14.30);
KOMNATY (9—15). MUZEUM LE­
NINA, Topolowa 5 (10—18). ETNO­
GRAFICZNE, Wolnica (9—-*15). HI­
STORYCZNE, Jana 12 „Zbiory z

dziejów Krakowa” (10—14). SU­
KIENNICE: Malarstwo
XVIII i XIX (10—15).
SKICH, pl. Szczepański
sztuka cechowa (10—15).
RYSKICH, Jana 19:

obce,
puławskie, zbrojownia (9—15).

polsk. w.

SZOŁAY-

9: Polska
CZARTO-

Jana 19: Malarstwo
rzemiosło' artyst., pamiątki

NA SOBOTĘ

Godz. 17.00 Zagadki radiowe.

17.30 Muzyka jazzowa. 17.45 Dzien­
nik krak. 17.55 „Jacy oni są?” —

report. 18.05 Zespoły rozrywkowe
i piosenkarze. 18.30 Na krak. Ryn­
ku. 18.50 Fel. M. Jorsta. 19.00 Wia­
domości. 19.05 Muzyka i aktualno­
ści. 19.30 „Matysiakcwi-e”. 20.00

Muzyka rozrywkowa. 21 .00 Z kra-,
ju i ze świata. 21 .27 Kronika sport.
22.00 „Zespół Dziewiątka”. 22.30

Mendelssohn-Bartholdy — Fragm.
do „Snu nocy letniej”. 23.00 Mu­
zyka tan. 23.50 Wiadomości. 24.00

Muzyka tan.

NA NIEDZIELĘ

Godz. 6 .BO Wiadomości. 6 .36 Mu­
zyka. 7.30 Dziennik. 8 .30 Wiado­
mości. 8.35 „Radioproblemy”. 3.50

Koncert solistów. 9.20 Fel. Jalu
Kurka. 9 .30 Mozaika melodii. 10.00

„Rozmaitości muzyczne”. 10.30

Poezja i muzyka. 11 .00 Melodie z

filmu „Wojna i Pokój”. 11 .20 Lu­
dwik Sempoliński. 11 .40 Muzyka
ludowa. 12.05 Wiadomości. 12 .10

Poranek symfoniczny. 13.15 „W ta­
necznym kręgu”. 13.30 Moskwa z

melodią i piosenką. 14.30 Koncert

życzeń. 15.00 Aud. dla dzieci. 15.45

Satyry W. Zechentera. 16.05 Popu­
larne pieśni. 16.20 „Kolega Sylwe­
ster” fel. J. Kurczaba. 16.30 Kon­
cert chopinowski wyk. Jan Ek er.

17.00 Wiadomości. 17.05 Na tema­
ty międzynarodowe. 17.15 Piosenki
radzieckie. 17.30 „Zgaduj zgadu­
la”. 19.00 Melodie tan. 19.28 Słuch.

„Zbrodnia Hana” wg Shigi Naoyi.
20.00 Rewia piosenek. 20.30 Muzy­
ka tan. 21,00 Dziennik. 21.22 Wia­
domości sport. 21.2'5 Ulubione me­
lodie. 22 .00 Wiadomości sport. 22 .30

Muzyka tan. 23.50 Wiadomości.

UWAGA

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzane w repertuarze tea­
trów, kin i telewizji, redakcja nie

bierze odpowiedzialności.
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Fslsfci'Związek Hak

przewiduje zmiany' rep tam

mające na celu
ochronę zdrowia zawodników

W EOLSKIM Związku Bokserskim w Warszawie od­
była s:ę wczoraj konferencja prasowa.. Wprawdzie po­
ruszano na niej wiele różnych spraw, m. in. dokonane

oceny tegorocznego sezonu i omówiono najbliższe zada­
nia, to jednak najwięcej miejsca poświęcono sprawie
zabezpieczenia pięściarzy przed zdarzającymi się wy­
padkami.

Okazuje się, że śmierć na rin­
gu w Stalowej Woli oraz szero­
kie echo jakim odbił się ten wy­
padek. w prasie,
. zji zmobilizowały
podjęcia kroków,
celu
wla
1963 r.

Górze

wezmą
zdrowia

wojewódzkich poradni sportowo-
lekarskich oraz przewodniczący

radio i telewi-

zarząd PZB do

mających na

ochronę zdro-
13 i 19 stycznia
się w Jeleniej

w którym

maksymalną
zawodników.

odbędzie
plenum PZB.
również udział referenci

OZB, przewodniczący

i

iwiofs

radzieckiego
sztangisty

PODCZAS

rozgrywa­
nego w buł­

garskim
mieście

Wielikotyr-
mowo me­
czu Ukrai-

Bułgaria II w podno­
szeniu ciężarów, sztangista
radziecki, Vladimir Bielajew
poprawił własny rekord świa­
ta w rwaniu (w wadze śred­
niej), uzyskując 138 kg. Wy­
nik ten jest lepszy o 0,5
od poprzedniego rekordu.

kg

—e—

BRISBANE. W finałowym spot­
kaniu o Puchar Davisa w tenisie.
Australia pokonała Meksyk 5:0.

NITKA. Przebywająca w CSRS
młodzieżowa reprezentacja Pol­
ski w hokeju przegrała z zespo­
łem Dukli Nitra 1:3.

BERLIN. W międzypaństwowym
spotkaniu hokejowym Związek
Radziecki pokonał NRD 10:0.

KARWIN. Hokeiści katowickie­
go Górnika przegrali z Banikiem
Ostrawa (CSRS) 5:6.

PARDUBICE. W międzynarodo­
wym meczu hokejowym Tesla
Pardubice wygrała ż kanadyj­
skim zespołem Saskaton Quac-
kers 5:4.

CASABLANCA. W spotkaniu
siatkówki mężczyzn o Puchar

Europy Zamalek Kair wygrał z

Club des Clubs Casablanca 3:0.
LAHTI. Lahti zgłosiło swą kan­

dydaturę na organizowanie zimo­
wych Igrzysk Olimpijskich w

1968 r.

OTTAWA. Najlepszym sportow­
cem Kanady mijającego roku wy­
brany został lekkoatleta Kidd, a

najlepszą sportsmenką pływaczka
Stewart.

©

DZIĘKUJEMY...
...TS Wis a za nadesłane ży­

czenia noworoczne.

Tak więc o ile

pięściarz kończy przewi-
wiek w styczniu, to w ka-

juniorów walczyć będzie
jeszcze do końca roku.

wydziałów wyszkolenia OZB. Za­
rząd PZB zamierza przedłożyć
do przedyskutowania projekt
zmian regulaminowych. M. in.

przewiduje’ się przedłużenie prze­
rwy po nokaucie z obecnie obo­
wiązujących '4 do 6 tygodni. Roz­
patrzony zostanie również postu­
lat. aby po trzech kolejnych no­
kautach zabronić zawodnikowi

uprawiania boksu. Od przyszłego
roku zamierza się wprowadzić
większe rękawice (taką zmianę
m. in. postulowaliśmy pisząc o

boksie na łamach ,,Echa”): dla
seniorów — 10-uncjowe (235 gra­
mów), natomiast dla juniorów do

wagi półciężkiej również 10-uncjo­
we. a w pozostałych wagach —

12-uncjowe. Wiek juniorów ma

być liczony z końcem roku ka­
lendarzowego,
młody
dziany
tegorii
musiał
Ma być także przedyskutowany
wniosek, aby w walce juniorów
o zwycięstwie decydował nie no­
kaut, a punkty. Rozważa się poza
tym możliwość zmniejszenia gór­
nej granicy wieku uprawiania
boksu z 40 do 35 lat. Wszyscy
pięściarze będą musieli w czasie

sparringów nosić ochronne kaski,
a ringi
siadać

puchar
stwach

gli startować dopiero po stocze­
niu co najmniej 5 publicznych
walk. Liczba walk stoczonych
przez młodych pięściarzy w cią­
gu roku nie może przekraczać 15.
W pojedynkach łącznie do kla­
sy ,,A” zamierza się wprowadzić
dłuższą przerwę po drugim star­
ciu — półtorej minuty.

Jak podkreślano w czasie kon­
ferencji, same zmiany nie zabez­
pieczą w pełni pięściarzy przed
ewentualnymi wypadkami. Naj­
ważniejszą rzeczą jest egżekwo-

obowiązkowo muszą po­
msty. W spotkaniach o

GKKFiT oraz w mistrzo-
Polski juniorzy będą mo-

WĘGIERSCY
działacze i trene­
rzy piłkarscy ob­
radowali ostatnio
nad sprawą obni­
żenia się poziomu
węgierskiego foot­
ballu. Wpraw­
dzie pierwsza re­
prezentacja za­
kończyła rok z

dodatnim wyni­
kiem, tym nie­
mniej poziom ze­

społów klubo­
wych, rozgrywek

ekstraklasy, a

także drużyn ju­
niorów ma po­
ważne tendencje

— Nie sądziłam, że pana tu zastane — powie­
działa, mając nadzieję, że jej głos brzmi beztrosko.

Spodziewała się... właściwie sama nie bardzo wie­
działa kogo, w każdym razie nie pana Andrewsa.
Uśm;echnęła się do niego, patrząc przy tym. prze­
ciągle w oczy, żeby nie było wątpliwości, że ten

uśmiech przeznaczony jest wyłącznie dla niego. —

Gdybym wiedziała, nie byłabym panu przeszkodzi­
ła.

— A ja zostałbym pozbawiony niezwykle cza­
rującego uśmiechu — odparł.

Fatrzcie państwo, jaki potrafi być słodki! Jego
głos po prostu ociekał słodyczą.

Otworzyła szafkę i prz.ekonała się, że nie miał
czasu odłożyć teczek na miejsce. Podniósł się z

krzesła i stanął przy niej. Położył jej rękę na ra­
mieniu w sposób przyjacielski.

— .Test pani prawdziwym promykiem słońca w

ten słotny dzień — powiedział ugrzecznionym to­
nę"'’.

O, tylko nie to. Z taką forsą, kochany uwodzi­
cielu, stać cię na bardziej wyszukane komplemen­
ty.

Pogładziła go w przelocie po policzku, obracając
się przy tym tak niespodziewanie, że jego przyjaz­
na dłoń ześliznęła się jej z ramienia.

— Mus^ę uciekać — powiedziała z udanym ża­
lem. — Mam jeszcze moc przepisywania na ma­
szynie.

Kiedy cofała się w stronę korytarza, zachowu­
jąc nadal swój wyłącznie dla niego przeznaczony
uśmiech, pan Andrews zawołał: — Chwileczkę,
panno Jackie! Dziś wieczorem przyszło mi namyśl,
że dobrze byłoby zaczekać na rozmowę z guberna­
torem — powiedział, kiedy zatrzymała się wy­
czekująco. — Ale widzę, że nie doczekam się i
zaraz stąd pójdę. Boję się jednak, że gdyby ktoś
dowiedział się, że tu byłem, mógłby to sobie fał­
szywie wytłumaczyć i dlatego...

wanie obowiązujących przepi­
sów regulaminowych, bo — jak
wykazuje praktyka — przyczyną
wypadków jest głównie ich nie­
przestrzeganie.

Na konferencji poinformowano
dziennikarzy o meczach, które w

najbliższym czasie czekają na­
szych pięściarzy. W połowie sty­
cznia odbędą się 2 spotkania ju­
niorów Polska Środkowa — Ar­
meńska SRR. Pierwszy mecz ro­
zegrany zostanie 15. I. w Warsza­
wie, natomiast miejsce drugiego
nie jest jeszcze ustalone. W
dniach 23—24 . I . 63 rozegrany zo­
stanie w Szczecinie przedolim­
pijski turniej PZB. Do 31 mar­
ca mają się odbyć dwa mecze

Polska — Rumunia z cyklu roz­
grywek o Puchar Europy. Prze­
widziane są jeszcze spotkania
wyjazdowe Polska — Japonia i
Polska — Ghana.

Tenis stołowy jest jedną z najpopularniejszych gier świetlicowych. Proste przepisy i .wiele em<

cji czynią ping-pong rozrywka szerokich rzesz młodzieży. Na zdjęciu piezentujemy zawodników
w grze podwójnej. Warto dodać, że tenis stołowy jako sport wj czynowy wymaga oprócz precyzji

ogromnego refleksu i uwagi.

Na szermierczej planszą

Kraków-Poznań
DZIŚ i jutro w sali Technikum Górniczego przy

ul. Rzeźniczej 4 rozegrany zostanie międzyokręgo-
wy mecz szermierczy w czterech broniach między
reprezentacjami Krakowa i Poznania. Będzie to

dla naszych zawjlników rewanż za porażkę ponie­
sioną przed kilku miesiącami w Poznaniu.

W drużynie krakowskiej wystąpią m. in.: floret
kobiet — Sołtanowa (KKS), Wojczuk (Cr), floret mężczyzn —

Czajkowski (KKS), Kiliński (Cr>, szpada — Glos (KKS), Lubański

(Cr), szabla — Grzesiak (KKS), Sarapata (Cr). W zespole Poznania

zobaczymy kilku czołowych szermierzy Polski jak: Dotkę, Kunze-

go, Sobierajską, Gałęskiego. W dniu dzisiejszym rozegrany zosta­
nie floret kobiet i mężczyzn a jutro szpada i szabla. Początek w

sobotę o godz. 16, a w niedzielę o godz. 10.
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W ZAKOPANEM oświetlono

najmniejszą skocznię nar­
ciarską Krokiew. Chodziło w

tym wypadku o umożliwienie

zniżkowe. Anali­
zując omawiany
problem, obradu­
jący doszli do
wniosku, że przy-

spadku po-
jest m. in.

zaplecza.

czyną
ziomu
brak
mała ambicja za­
wodników oraz

spadek intensyw­
ności treningów.
W związku z tym

postanowiono
przeprowadzić

szeroką akcję po­
pularyzacji piłki
nożnej wśród mło­
dzieży. W tym ce­
lu zorganizowane
zostaną piłkarskie
mistrzostwa ulic,
ogródków jorda­
nowskich dtp. Po­
nadto kluby będą
musialy
większą
dotychczas uwagę
na szkolenie na­
rybku.

zwrócić
aniżeli

się, że w

skoki po-
wieku od

WCZORAJ

młodzieży treningów również
w godzinach wieczornych, po
nauce szkolnej.

Jak się okazało, nowa forma

treningów stała się dodatko­
wą atrakcją dla młodzieży i

przyciągnęła do tej pięknej
konkurencji narciarskiej dzie­
siątki chłopców.

Obecnie oblicza

Zakopanem, trenuje
nad 200 chłopców w

10 do 16 lat.

Po nowym skokowym en­
tuzjazmie, jaki zapanował pod
Giewontem,
sobie
celem i

wiązanie
klubami
Bielska,
nują w

wiele obiecują
miejscowe kluby. I

marzeniem jest r

ostrej rywalizacji
Szczyrku, Wisły i

które obecnie domi-

skokach,

L. BOBET NADAL CHORY

JEDEN z najlepszych kolarzy
Francji okresu powojennego uległ
ubiegłej zimy wypadkowi samo­
chodowemu. Stan zdrowia Bobe-
ta był nadal niezadowalający i w

związku z tym kolarz został pod­
dany
czuje
przez
nosić

nowej operacji. Obecnie

się lepiej, tym niemniej
dwa miesiące będzie musiał

gipsowy gorset.

— Panie Andrews — przerwała Jackie — mam

nadzieję, że zostaną zaufaną sekretarką i właś­
nie teraz... wprawiam się w tę rolę.

Spojrzał na nią porozumiewawczo. — Jest pani
niebywale bystra, Jackie. Może pani z całą pew­
nością liczyć, że wkrótce dowie się pani kilku

poufnych wiadomości... nawet prędzej, niżby pani
sądziła.

Przechodząc obok grającej w pokera obstawy,
Jackie zawołała: — Jeśli ktoś chce nastawić ze­
garek, to jest dokładnie za dziesięć dziewiąta. —

Obrzucili ją takim spojrzeniem, jak gdyby przyła­
pała ich na okradzeniu skarbonki.

Po powrocie do swego przedziału zamknęła sta­
rannie drzwi. Ktoś kiedyś powiedział, że pan An­
drews ma w kieszeni cały swój stan, razem z wszys­
tkimi mieszkańcami. Pewno przekupił także ob­
stawę. Jeśli dziś przeszedł do wagonu gubernato­
ra z ich aprobatą, mogło się to już nieraz zda­
rzyć. Czy pan Peck o tym nie wiedział i czy pan
Andrews jego także sobie kupił?

Wyszczotkowała włosy i wyciągnąwszy się na

łóżku zabrała się do czytania powieści Mary Ward.

Gdy pociąg ruszył spojrzała na zegarek. Było pa­
rę minut po jedenastej. Nie miała zamiaru pójść,
na swój posterunek w przedziale B przed półno­
cą. Wszyscy wiedzieli, że gubernator chodzi spać
najwcześniej o pierwszej.

g® g?
PO WIELU tarapatach dzić (tj. w sobo­

tę 29 bm.) lastąpi w Krynicy
otwarcie sztucznego lodowiska,
tego typu ebie'.: tu w naszym
twie. W uroczystości zapowiedział
udział m. in. przewodniczący GKKFiT —

WŁODZIMIERZ RECZEK. Program prze­
widuje o go Iz. 18.30 krótką ceremonię ofi­

cjalnego przekazania obiektu do użytku, pokazy jazdy fi­
gurowej na lodz;e w wykonaniu zawodniczek i zawodni­
ków kadry narodowej, a następnie międzynarodowe spot­
kanie hokejowe pomiędzy miejscowym KTH a angiel­
skim zespołem Ice Hockey Club Uniyersity z Cambridge.

-------------- —------------------------

Łaciak trzynasty
w pierwszym konkursie

w zachodnionie-

mieckiej miejscowości Obers-
dorf rozpoczął się międzyna­
rodowy turniej „czterech sko­
czni” w którym mieli starto­
wać ■czołowi zawodnicy na­
szego kontynentu. Niestety
władze bańskie nie dopuściły
do konkursu sportowców NRD
mimo ich przyjazdu do Obers-
dorfu. Tak więc zawo­
dy odbyły się bez udziału

doskonałych zawodników NRD
z mistrzem świata i złotym
medalistą olimpijskim — Hel­
mutem Recknaglem na czele.

Zwycięzcą został mistrz
świata z Zakopanego (w sko­
kach na Średniej Krokwi)
Norweg Engan otrzymując za

skoki długości 72, 70,5 m notę
214,2 pkt. Na drugim miejscu

„czterech skoczni"
uplasował się Bołkart (NRF)
a trzeci był Yggeseth (Nor­
wegia). Wicemistrz świata —

Antoni Łaciak zajął 13 miej­
sce otrzymując za skoki 62.5
i 63,5 m notę 177,6 pkt. Warto
dodać że wicemistrz olimpij­
ski — łlałoncn (Finlandia) u-

pląsował się dopiero na 11

miejscu a najlepszy ze skocz­
ków radzieckich — Kamieński

zajął 14 miejsce.
------ ®-------

zuje wycieczkę narciarską w Be­
skidy w dniu 30 bm. (na trasie:
Sucha— Magurka — Sucha) oraz

w dniach 6—14 stycznia 1963 r.

kurs narciarski na Hali Gąsienico­
wej. Zgłoszenia przyjmuje biuro

Po pewnym czasie usłyszała dyskretne pukanie
do drzwi. W pierwszej chwili przestraszyła się.
ale potem uspokoił ją cichy szept Johnny’ego: —

To ja, Jackie. — Kiedy otworzyła drzwi, powita!
ją wesoło: — Hej, Jackie!

— Hej, mój panie! — roześmiała się.
■— Cieszyłem się, że cię przyłapią nie umalo­

waną.
— Jesteś wstrętny, Johnny Baxterze!
— Może jestem wstrętny, ale coś wiem.
— Co?
-— Charłie zniknął. Szukają go wszędzie.
— Niemożliwe!
— Ależ tak. Mały Wally mówi, że widział, jak

on wsiadł do pociągu przed paru godzinami. Ale

gubernator wzywał go do siebie i pan Peck prze­
szukał cały pociąg, od bagażowego aż do wagonu
gubernatora.

Wstała, żeby mu poprawić krawat. Dla więk­
szego efektu wygładziła delikatnie jedwab. — Mu­

szę uciekać ■— powiedział Johnny, ale z jego tonu

łatwo było poznać, że nie ma na to najmniej­
szej. ochoty. — Gubernator jeszcze nie skończył
jutrzejszego przemówienia, które jeszcze . dziś ma

być powielone.
Strach podsuwał jej najrozmaitsze koszmarne

myśli i przeciwstawiał się . śmiałej decyzji, gdy
wyruszyła na tajemnicze spotkanie. Mimo to Jac­
kie gładko pokonywała nagłe szarpnięcia pędzącego
pociągu, instynktownie odnajdując miękko obuty­
mi stopami chwiejną podłogę. Szybko i zręcz­
nie przebiegła pogrążone w ciszy wagony.

Na korytarzu było pusto. Pchnęła ostrożnie
drzwi przedziału B i po chwili nasłuchiwania
wśliznęła się do środka. Ogarnęła ją zupełna
ciemność i przeżyła chwilę okropnego strachu, za­
nim jej drżące palce odnalazły kontakt elektrycz­
ny. Rozejrzawszy się wokoło odetchnęła z ulgą.

aalszy nastąpi)

Kola, ul. Basztowa 6.
*

BIURO Międzyzakładowego
Klubu Sportowego Wanda w No­
wej Hucie zostało z dniem 10 bm.

przeniesione do lokalu przy ul.

Bulwarowej, koło stadionu MZKS
Wanda.

SZKOLNY Wojewódzki Ośrodek

Sportowy organizuje w okresie fe­
rii dla młodzieży zajęcia na sztu­
cznym lodowisku przy ul. Sie­
dleckiego 7 (w dni powszednie
oprócz sobót w godzinach 3 —

14). Wstęp bezpłatny dla mło­
dzieży przychodzącej zbiorowo pod
opieką wychowawców lub indy­
widualnie za okazaniem legityma­
cji szkolnej.

AA
KS NADWlSLAN uruchomił przy

ul. Dietla ślizgawkę dla dzieci i

młodzieży. Lodowisko czynne jest
w godz. 15.30 — 20.

------ @--------

BRAT CZOMEEGO
PIŁKARZEM

BENIAMIN CZOMBF, 17-letni
brat samozwańczego prezydenta
Katangi, jest obecnie uczniem
„Ashfor.d Grainmar School” w

hrabstwie Kent w W. Brytanii.
źródła nie podają osiągnięć

młodego Czombego na polu nau­
ki, zwracają natomiast uwagę na

fakt, iż przejawia on wybitne
zdolności piłkarskie. Już obecnie

jest kapitanem reprezentacyjnej
drużyny swej szkoły, a znawcy
wróżą mu karierę na zielonej
murawie.


